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Wśród szpaleru tołnierzy z pochodniami sześciu narciarzy zniosło sztandar olimpiJ
ski z małej skoczni, jako ostatni akt zamknięcia zimowych i~rzysk olimpijskich. , • , 
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Reprezentacje szermiercze Łodzi i Slą.ska, które rozegrały w ubiegltlt 
niedzielę spotkanie. 

nie była całkowicie zamieszkała, ka
tastrofa nie pocią,gnęła za sobą, więk
szej liczby ofiar. Dotąd ustalono 6 za
bitych i kilkanaście ciężko rannych. 
Akcja ratownicza i poszukiwania za 
dalszemi ofiarami trwają. 
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Główne wysiłki ratownicze skiero
wano na jedną, ze skał, na której 
schroniło się 11 osób i która została 
przez lawinę częściowo oberwana i 
grozi również upadkiem " przepaść. R'okowania O nową taryfę płac zostały zerwane - Dziś zbiera się w Katowicach kon

gres rad załogowych dla rozpatrzenia sytuacji Protest płk. de la Rocque'a 
K a t o w 1 c e (Tel. wł.) Rokowania 

pomiędzy zwią.zkiem pracoda wców a 
robotnikami na G. Ślą,sku, podczas któ
rych omawiano sprawę obniżki zarob
ków kOlpalń w obwodzie południowym, 
nie doprowadziły do porozumienia, 
g<lyż robotnicy sprzeciwili się wszelkim 
zniżkom. Układy między przedsiębior
cami a robotnikami zostały ostatecznie 
rozbite. 

l( a t o w i c e. (PAT). W zwią.zku z 
zerwaniem pertraktacji w sprawie no-

. wej umowy taryfowej w przemyśle 
górniczym Górnego Ślą.ska, między
zwią7.kowa komisja zwią.zkÓw zawodo
wych zwołała na dziś, środę, konferen
cję z udziałem delegatów robotniczych 
trzech zagłębi, to jest Ślę.skiego, Dą.
browskiego i Krakowskiego. 

Niezależnie od tego, w dniu 20 b. 
m. odbędzie się w Katowicach kongres 
radców załogowych kopalń Górnego 
Ślą,ska z udziałem przedstawicieli Za.
głębia Dą.l>rowskiego i Zagłębia Kra
kowskiego, Na porządku dziennym 
będzie sytuacja w przemyśle górni
czym 

-przedłożona w najbliższych dniach do misji a,rbitrażowej uniemO'żliwi obniż
rozstrzygnięcia komisji arbitrażowej w kę płae robotniczych, Komi sja związ
Katowicach. ków zawodowych zwołała na czwartek 

p a ryż. (rAT.) Pułk. de la Rocque 
wystosował do premjera Sarraut pi
smo, w którem protestuje przeCiwko 
demonstracjom frontu ludowego. W kO'łach pracowniczych na Ślą&ku 20 b. m. dO' Katowic kong.res rad zało

J)anuje przekonanie, że zgodnie z zapo- gowych przemysłu górniczeg-o dla roz-

wiedzi<\. min. Jaszczo._ł_ta_,_-o_r_z_ec_z_e_n_ie_k_o-_.p.a_tr_z_e_n_ia_sytuacji. (w) lajśtia W Wvszvnie 
Wybuch strajku w lagłebiu Dąbrowskiem :\~(n:~ ~1~~::f.E~\~!~~~1~~~~ 
Pracę por~ucUo 2000 robotników - Strajk tna charakter jemy, iż p. Sielski jest emerytowanym 

protestu sędzią,) w mieszkaniu swem w Wyszy

s o s n o w i e c. (PAT.) Dziś rano Strajk ma trwać 2 dni. Tłem strajKu 
wybuchł strajk protestacyjny na 21 jest przeszeregowanie kopalń z kate
kopalniach: "Kazimierz" i "Juljusz". gorji a do b, co pocią,ga za sobą, ob
StrajkUje ogółem blisko 2 tys. r-obot- niżkę plac o około 7 procent, na co za
nikow. Spokoju nigdzie nie zakłócono. logi się nie zgadzają,. 

------------
Lawina spadła na poszukiwatzv złota 

nie, pow. Konin, przechowuje nielega1-
nie posiadaną. broń, przeprowadziła u 
niego rewizję. Jak dalej podaje PAT., 
na widok wkraczają,cej policji p. Siel
ski popełnił samobójstwo. \V czasie 
rewizji znaleziono nielegalnie posiada
ną, broń. Przybyłej niezwłocznie d.o 
Wyszyna komisji są,dowo-lekarskiej 
dla dokonania sekcji zwłok śp. Siel
skiego - według dalszej relacji P AT'a, 
grupa awanturących się osobników 

Kaka osób ~a,bit,ych i r ,annych -.1.1 osób schrotnilo się usiłowała przeszkodzić i wedrzeć się do 
na sl~ale r.~6ra gr~i rutnJi,em,e-m w pr~epa8ć lokalu, gdzie odbywał8; si~ sekcja. Po 
,.: bezskutecznych ostrzezemaeh organa 

N o w y 10 r k. (Tel. wł.) Nad rze- reg budynków kolonji, którą zbudo- P .P. zmuszone były użyć broni, w wy
ką Rio Mancos w stanie Colorado sto-I wano na zboczu górskiem, zostało I niku czego jeden z napastników został 
c2.yła się ze szczytu gór na. położoną przez lawinę porwanych ze sobą i ciężko ranny, w następstwie czego 
na. wysokości 3600 m kolonję poszu- strą,conych w 500-metrową przepaść. zmarł. Policja aresztowała kilkanaście 
kiwaczy złota ogromna lawina. Sze- Tylko dzięki temu, że kolonja ostatnio osób. 

1~~ ~amolotów !tila rOI~it~ woi~~a a~i~yń~~i~ 
Poległo 6000 Abisyńczyków, a dwa razy tyle rannych - Lista ofiar wojsk włoskich

Starcia na innych frontach 

War s z a w a. (Tel. wł.) Prowa
arone w Katowicach rokowania w spra
wie zatargów -o płace w prz~myśle gór
niczym pomiędzy przedstawicielami 
.pracoda wców i robotników nie dopro
wadziły do potI'ozulmienia. Między
związkowa komisja związ,ków zawodo
wych, opierając ię na przebiegu roko
wail, twierdziła. że wysunięte przez 
pracodawców żądanie obniżenia plac 
w górnictwie węglowym o 15 proc., w 
ikoksowniach kopalniany-ch o 25 .proc., 
ża,danie po\Yięl\ zenia rozpiętości plac 
w rewirze poJudniowym o dalsze 3 proo. 
Oil'az oclmówi€nie prz.ez pracodawców 
żądaniom związków zawodtOwych w 
sprawie poc1wy:bki płac i zniesienia 12- R z y m. Tel. wł.). Według ofi<:ja,l
godzinnego dnia p,racy, zmusiło związki nego komunikatu włoskiego wojsko 
ZU\\'oo,o\ye dl() ze.rwania rokowań z pra- abisyńskie na froncie północnym po
oodawcami i do uznania ich z~ rozbite. l. d zielone ~yJo na dwie grupy. Pi.erwsza 

Wobec roz,bicia bezPQ;Średmch rolko- pod dowództwem rasa Kasy mIała na 
wań, sprawa zatargu o.:m.ee .zostaDie_ .CIIł!iJł--~ H_en,. ~ _ . 

dowodzonej przez rasa Mulugheta, by- włoskie dOkonywują, systematycznych 
lo podjęCie marszu na Makale. Wło- wywiadów na szczytach góry Aradall. 
ska akcja w prowincji Tembien po- W jaskiniach na zb.oczach góry znale
krzyżowała plany rasa Kasy. Nieprzy- ziono znaC7.ne zapasy żywności i bro-
jaciel poni6sł duże straty. ni. 
A·~ł-... ·A-be5a. trą!. ~ .. ~ ... -~.~ a •• : ... _Ii"'" okołQ 



100 samolot6w ściga cofającą. się do 
Amba Aladżi armję rasa Mulugheta. 
Włoskie koła wojSkowe uważają, że 
zwycięska bitwa pod Enderla jest jed
ną. z najwiękSZYCh w \\ ojnach kolo
njalnych. 
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Paryż. (PAT.) Havas donosi z 
Adis Abeby, że według otrzymanych 
tam wiadomości wojska rasa Nasibu 
starły się z armją gen. Grazianiego w 
pobliżu Harar-Diget w Ogadenie bez
pośrednio na południe od Kurati, które 
niedawno zajęli Abisyńczycy, idąc od 

Prezydent Ayala schronił się do arsenału morskieg-o, gdzi,e wraz z marynarzami stawił 
opór powstańcom - Powstańcy opanowali sytuację 

R z y m. (PAT.) Komunikat urzędo
wy nr. 129. Marsz. Badoglio telegra
fuje: 

Straty przeciwnika w bitwie pod 
Enderta są bardzo znaczne: wszędzie, 
gdzie przeciwnik usiłował stawiać 0-
pór ofensywie włoskiej, pozostawił te
ren literalnie usiany przez poległych. 
Można naliczyć od 5000 do 6000 zabi
tych, dwa razy tyle ranionych, wielu 
jeńców. 

B u e n o s A i re s. (Tel. wł.) W Pa
ra.gwaju wybuchła rewoluCja. Prez~ 
dcnt Ayala uciekł ze stolicy. Powsta
nie rozpoczęło się od armji. Powstań
cy są. zupełnymi panami p<lłożenia. W 
kraju panuje spokój. 

dent Paragwaju Ayalu miał podobno I zadowoleni z istnieją.cego r~~imu. Ok~ 
schronić się do arsenału morskiego~ ło 4 t~s: żołnie~z~ zdemoblllz.owany

1
\ 

gdzie wraz z kilkoma marynarzamI po wOJl1le z Boh~';ą. postanowIło ob;ł l 

i policjantami stawił opór powstań- rzą.d polityków.l utworzyć rzę.d, s a
com. dający się z wOJskowy~h. Płk. Franco~ 

Powstanie - jak tw4erdzą. - wy- który przebywał od l1ledawna w Bue
wołali b. kombatanci, którzy byli nie- nos Aires, został wybrany na przy" Buenos Aires. (PAT.). Prezy-

Proces, który ciągnie sie 100 lat 
Straty włoskie są. następujące: 
Wśród Włochów - zabitych 12 ofi- Obecnie proces 'WIJgrali wlościan11e, a pnegral go 

cerów, 122 żołnierzy, ranionych 240fi- ' sl~a~'b państwa 
cerów,. 4~9 żołnie.rzy, wśród B;skarisów I Ł ó d ź, 19. 2 . Niezwykły proces za- powstańcom, lub nie będą. mieszali ~ię 
eryt~eJsklch: zabitych .54, ramonych 76 kończony został obecnie w sądzie ape- do al{cji powstańczej, prawa stopnJOo 
z meregularnego o.dzlał.u, ut\Vor~?ne- lacyjnym w \Varszawie. Z jednej stro- wo będą. im przywr~cane. . 
go w Enderta z wOJowml{ów dedzJaka ny występowało kilku adwokatów Włościanie wówczas rozpoczęh pro
Hai~e Selassie .Gugsa i 8 zabitych. i 7 łódzkich, jako pełnomocników wło- ces, który przetrwał d? 1914 r., gd~ż 
ramonych z meregularnego oddZiału ścian wsi Sobótka i GI'abina Wielka w chwili wybuchu wOJny ostateCZnIe 
Ai~a. Z wielki~j liczby sa.molotó.y, z drugiej zaś strony Prokuratorja Ge~ przez senat rosyjski pr~ysą.dzono pra
ktore. brały udZiał w . walc~, Jed.en nie neralna, jako rzecznik Skarbu Pań- wa włościanom. Po WOjnie proces zo
wrÓCił do bazy. LotniCY nie dają spo- stwa, właściciela maj. Chełmno, woj. stał ponownie wznowiony w 1920 roku, 
czynku uc!ek~jącym, którzy cofają się łódzkiego. gdyż Skarb Pallstwa przejął majątek 
ku połudnIOWI. Proces ciągnie się zgórą. od 100 lat. Chełmno. Proces wtenczas przeszedł 

R z y m. (PAT.) Agencja Stefan i do- Włościanie wspomnianych wsi w 1832 przez województwo, ministerstwo re
nosi z Makale, że wśród wziętych do roku otrzymali nadania serwitutowe form rolnych, następnie do sądu okrę
niew?li w 0:sta~nic~ walkach Abis?,li- od arcybiskupa gnieźniel1skiego, jako gowego, później do są.du apelacyjnego, 
czykow znajdUje SIę Grasmacz AJele właściciela majątku Chełmno. Nada- a dalej do Są.du Najwyższego i na nowo 
Tamre. któ~'Y brał udział w \ all<a,ch nia te potwierdzone zostały przez króla do są.du apelacyjnego. 
z WłochamI pod Aduą w 1896 r. Stanisława Augusta. \V 1835 roku ma- Ten ostatni obecnie wyrokiem po-

R z y m. (TeL wł.). \Vielki entuzjazm jątek, skonfiskowany przez Rosjan, zo- twierdził prawa włościan i zasą.dził od 
wywołała w całych \Vłoszech wiado- stał oddany ukazem cara Mikołaja I. Skarbu Pailstwa koszty sprawy, które 
mość o zwycięstwie marsz. Badoglio generałowi Bystroniowi. Zniesiono na- wynoszą. o'brzymie sumy. Czy osta
nad rasem Mulughetą. i 2'dobyciu Am- dania serwitutowe, z tern jednak, że o tecznie proces obecnie zakończy się, 
ba Arada Prasa włoska w obszernych ile chłopi nie będą udzielać pomocy narazie niewiadomo. 
artykułach omawia znaczenie ostat-
niego zwyci~stwa wojsk włoskich w 
Abisynji. 

R z y m. (PAT.) Król Wil{tor Ema
nuel III przesłał do marsz. Badoglio 
depeszę z życzeniami dla armji z po
wodu świetnego z"'yciQstwa. 

Asmara. (PAT.) Agencja Stefan i 
donosi, że minister Ciano powrócił z 
Włoch, objął ponownie dowództwo 
eskadry lotniczej i wyruszył na front. 

Wybory we Francji 
Paryż. (Tel. wł.). Jal\: dl>no'si j~d

no z pism francuskich. rząd zamierza 
rozpisać wybotI'y na 26 kwietnia w 
pierwszym kole i 2 maja w drugim. 

N'owe zagłębi,e naftowe 
War s z a w a. (Tel. wł.) W komi· 

sji budżetowej Senatu omawiano w 
poniedziałek budżet monopoli. Z prze
biegu rozpraw, najcharakterystyczniej
sze było oświadczenie wicepremjera 
Kwiatkowskiego, który oświadczył, że 
prawdopodobnie stoimy wobec faktu 
nowego zagłębia naftowego w Polsce. 
Chodzi tu o tereny między Stryjem a 
Turką. na Podkarpaciu, gdzie "Pol
min" wiercił niedawno z dużym skut-
kiem. (w). 

Z Sejmu 
W a r s z a w a. (Tel. wł.) Hrugi 

o,zień debaty budżetowej Sejmu był zu
;pełnie szary. Budżet Prezydenta Rzpli_ 
tej przyjęto bez żadnej dyskusji. Przy 
budżecie Sejmu i Senatu referent pos. 
Jedynak przemawiał za p<>dniesieniem 
aut<>rytetu Sejmu. Stwierdził, że no
w<>wyb.rani p<>sło\vie i senatowwie ma
tlą 00 pokonania duże trudnośd. Po
zyskanie aprobaty u tej cz.ę.§ci społe
cze'ń,stwa, która się usunęła od wyb<r 
11'6w, jest trudne, aloo te'ż zupełnie nie
możliwe 

Budżet kontroli państwo.vej przyję
to bez żadnej żywszej dyskusji, tak sa
mo jak i budżet Prezydjum Rady Mini
strów. Oopier<> przy bud:i:ccie ministe
;rjum sprawiedliwości wywiązala się 
OOŚĆ ożywiona dyskusja. Referent p<>s. 
Si<>da domagał się znowelizowania prze
pisu. według któreg<> sędzia państwo
wy nie m<>że być sę-dzią p<>lubownym, 
co uniem<>żliwia sędv.iemu dodatkowy 
godziwy dochód. W toku dyskusji pos. 
Michał<>wski p<>ru szył sprawę niepoko
jącego zjawiska wprowadzenia syste
mu akordoweg'o dla sędziów na terenie 
poznańskiej apelacH sądowej. Pos. K 
Lul)elski apelował w sprawie aplikan
tów bezpłatnych, których mamy w Pol
sce dotąd <>koło i 7000. 

Wicemin. Siewkowski P<> zakończe
niu dyskusji, w której zabierało gł<>s 
kiUru mówców, udzielił wyjaśni~ń. 

o 

Dokończenie mowy p. Kościałkowskiego 
Podaliśmy wczoraj streszczenie 

pierwszej cZQści przemówienia premje
ra I(ościałkowskiego w Sejmie. 

POLITYKA ZAGRANICZNA 
Przechodząc do polityki zagranicz

nej, p. Kościałko'wski powołał się na 
przemówienie ostatnie min. Becka, 
poczem oświadczył: .. 

Są. ludzie, którzy sobie wyobra~aJą., 
że polityka zagraniczna ma polegac na 
każdorazowem dopasowaniu się do 
konjunkturalnych zmian w polityce 
międzynarodowej. Nic bardziej myl
nego. 

Dział polityki zagranicznej tern się 
różni od wszelkich innych dziedzin 
pracy państwowej, że, gdy wszyst.kie 
kategorje spraw wewnętrznych mozna 
układać i regulować na zasadzie na
szej własnej decyzji - to w sprawach 
zewnętrznych musimy przeciwnie pra
cować wedle wolnej konkurencji, w 
której nikt nie przyzna nam żadn~ch 
terminów zwłoki. ani żadnych okohcz
ności łagodzących. 

Dlatego też w tej dziedzinie Polska, 
chcąc . zająć stanowisko państwa, 
współpracującego z innemi na zasa
dzie równych praw i obowiązków, mu
siała się' zdobyć na szybkie określenie 
tego, co uważa za swoją rację st~nn. 
Żadne . trudności ani żadne komplika
cje, a przedewszystkiem żadne z zo
wnąJrz pochodzące pośrednie lub bez
pośrednie naciski nie mogą. wpłynąć 
na zmianę głównych wytycznych na
szego stosunku do świata zewnętrzne
go, ani usprawiedliwić jakiChkolwiek 
w tej dziedzinie niedocią,gnięć. 

Ze swej strony pragnę zapewnić, że 
wkroczywszy raz na drogę normalIza
cji stosunków z temi odłamami społe
czeństwa ukl'ail'lskiego, które stojQ. na 
gruncie wspólnYCh interesów Rzeczy
pospolitej, dbłożę \Vszelldch starall, a
by ta normalizacja pI'zyczyniła. się do 
oparcta stosunków na trwałem zaufa
niu. 

DWA CZY TRZY OBOZY 
Od spraw narodowościowych p. 

premjer przechodzi do takiego niesły
chanego zestawienia: 

Jesteśmy świadkami chęci wyzy
skiwan ia ciężkiej sytuacji gospodar
czej szeroki ch mas społeczeńst\\ a 
przez czynniki antypaństwowe, <le
strukcyjne. ślepo naśladujące wzory 
obce. Z jednej strony działają. tu eks
ponenci 3-ej międzynarodówki przez 
wysuwanie demagogicznych 1 wywro
towych haseł socjalnych, z drugiej 
strony sytuację wyzyskują. czynniki 
naszego rodzimego, lecz ciasnego (I) 
nacjonalizmu przez nawoływanie do 
czynnych v,-ystąpień antysemickich z 
pogwałceniem obowiąZUjącego porząd
ku prawnego i z podważeniem pod
staw wewnętrznego ładu państwa. 

Jednych i drugiCh zwalczać będzie
my z całą. surowością. prawa. Bezpie
czeństwo wszystkich obywateli bez 
\vzględu na wyznanie i narodowość 
jest fundamentem, na kt6rym się 
wspiera praworzą.dność w państwie. 
Nie możemy dopuścić, aby państwo, 
pod pozorem rozwiązywania zaWiłych 
problemów socjalnych czy narodowo
ściOWYCh, miało się stać terenem walk, 
wywołanych odruchami czynnik6w 
niepoczytalnych, prowadzą.cych tylko 
w jednym kierunku: do anarchii. 

POLICYJNE ZESTAWIENIE 
PRZEPISÓW 

Dla zobrazowana całokształtu prac 
rządu uważałem za konieczne stwier
dzić z tej trybuny, że nikt na zmiany 
w tej dziedzinie zasadniczych tez li
czyć nie może. Premjer poruszył jeszcze sprawę u

regulowania ~tosunk6w służbowych 
pracowników samorządowych oraz re

Oświadczenie w sprav,'ie polityki organizację administracji. 
STOSUNEK DO MNIEJSZOŚCI 

narodowościowej brzmiało: Stwierdził przy tern, że dotychcza-
Zagadnienie to rozwiązane będzie sowy system pracy urzędów jest jed

pomyślnie dopiero wtedy. kiedy ogół nym z głównych źródeł }:'rzykrości dla 
obywateli pallstwa polskiego niezależ- obywateli. Nie moma zresztą. nie 
nie od narodowości i wyznania staniI' stwierdzić, że często dobra wola urzęd
na gruncie zasad konstytucji nietylko ników natrafia na przeszkody w po
w zakresie praw, ale także obowiąz- staci przepisów nieżyciowych, niezro
k6w obywatela. zumiałych i, co najgorsze, - przepo-

Rząd z całą powagą. ocenia znacze- jonych nieufnością. do obywatela. To 
nie zachodzących zmian w nastrojach nastawienie policyjne wielu naszych 
narodowych czynników ukraińskich. przepisów jest właśnie przyczyną., dla 
W zmianach tych dopatrujemy się re- której cały stosunek między adminl
zultatów trzeźwej o'ceny sytuacji, któ- stracją. i obywatelem najeżony jest 
ra w!Tmaga od społeczeństwa ukraiń- trudnościami i zbędnemi formalno
ski ego szczerego zwią.zania swoich 10- ściami. 
'36w z pa.ństwowością. polską. i ułoże- To też upoTzą.dkowa.nie obowfą.zu
nia harmonijnego współżycia. ze s~o-I ją.cych przepis6w je.st, jednem z. PO~: 
łeczeMtwem polskiem zamleszkuJą.- stawowych zagadmen reorgamzlLCJl 
cam te same tereny. - . _ administracji 

wódcę powstania. . 
Walki w Assumcion rozpoczęły Sl~ 

wczoraj o godz. 7 rano. Powstańcy 0-
panowali bardzo szybko g~achy rzę.
dowe, jako punkty strategiczne,. po
czem na ich stronę przeszło lotmctwo .. 
Jedynie policja pozostała wierna rzą
dowi. 

L o n d y n. (Tel. wł.) Wedł~g tele
graficznych doniesień z ASSUnCl?n, re
wolucja wojskowa w Paragwaju ~o
prowadziła do obalenia rzą~u. W Clą.
gu poniedziałku wieczora l nocy na 
wtorek wojska rządowe przeszły na 
stronę powstańców, dowodzonych 
przez pułkownika Smitha. 

Prezydent Ayala oraz głó~nodowo
dzący wojskami rządoweml generał 
Estirarribia zbiegli i, jak zdołano usta
lić schronili się na pokład jednego z 
wi~rnych rządowi statk?w .woj~nnych. 
Władza państwowa znajduje Się obec
nie w ręku rewolucjonist6w, ~tórzy a
resztowali min. spraw zagr. Rlata. Od
stawiono go do aresztu wojskowej 
szkoły lotniczej, gdzie jest pilnie strze
żony. 

W ciągu wieczora i nocy na wtorek 
trwały w dalszym ciągu krwawe wal
ki w stolicy, z których zwycięsko wy
szli rewolucjoniści. \V 'walkach brała 
również udział ciężka artylerja, a na
wet statki rzeczne z działami. 

Według wydanego pr.zez rewolucjo
nistów komunikatu w stolicy, po opa
nowaniu jej przez powstańców, panuje 
obecnie spokój. 

. L o n d y n. (Tel. wł.) Osta~nie d?
niesienia z Assuncion potwlerdzaJą. 
całkowite zwyciQstwo rewolucjonistów 
pod wodu~ pułkownika Smitha. Po

' wstańcy ' zagwarantowali. dotychczasC?
··wemu prezydentowi Ayah, ldóry znal
duje się obecnie na pokład~ie. ka.no: 
nierki "Paragwaj" wraz z mehcznym~ 
jego współpracownikami i wiernymI 
marynarzami, swobodę ruchu i wol
nośĆ oraz bezpieczeństwo życia. Ayala. 
w międzyczasie zawiadomił władze o 
swojem ustąpieniu ze stanowiska pra
zyde-nta republiki. 

Jeszcze SD'rawa spÓł1ki 
"Caro" 

I{ rak 6 w, 17. 2. - Proces b. za
wiadowców spółki "Caro", kt6ry odbił 
się głośnem echem w calem społe
rzeństwie i zwrócił uwagę opinji pu
blicznej na gospodarkę w tern przed
siębiorstwie, nie został jeszcze do tej 
pory zakończony z powodu wniesienia 
przez oskarżonych kasacji. 

Ponieważ proces dotyczył tylko 
pewnej części odcinka, odnoszącego się 
do działalności w przedsiębiorstwie 0-

skarżonych b. zawiadowców S. Lan
daua i dr. Porębskiego, rada miejska 
wyłoniła jeszcze rok temu specjalną. 
komisję, której zadaniem było zbada
nie całokształtu gospodarki "Cara", to 
też społeczeństwo z niecierpliwością. 
oczekuje sprawozdania komisji miej
skiej, badają.cej sprawę spółki "Caro". 
Jak się dowiadujemy ze źr6deł dobrze 
poinformowanych, prace komisji są. na 
ukończeniu. \V najbliższych dniach 
sprawa ta ma być poruszana na po
siedzeniu rady miejskiej. 

W zwiazku z tern rozeszła się po
głoska, jakoby zaistniała wśr6d pew
nych kół tendencja przeznaczenia re
feratu komisji m. w sprawie "Cara" 
na porzą.dek dzienny tajnego posiedze
nia rady miejskiej. 

Ambasador Rzeczypospolitej Chłapow
ski w Pa.ry~u , 7.lożyl wizytę min. spraw za
granicznych Fla'njinowi i odbył z nim 
dłuższą l'ozmowę. 

* Parowiec "Discovery" przybył do Mel
bourne. wioząc badaczy Anta,rktydy, :Lin
'co)na Ellswortha i Kollicka Kenyona, któ· 
rych witano owacyjnie. Jak wiadomo, 
przebyli oni dłu~szy czas odcięci od świata. 
na lądzie podbieguno'vym. 

* Z Kowna donoszą, 2e litewsko - niemiec-
kie rokowania handlowe wbrew dotychcza
sowym wiadomościom, będą prowadzone 
nie w Kownie, l&oz w BerJinie, dokąd 
~ ...... -jJ .Utl"R&h ~WiSk&, 



" 17 l u t e g o. 
~ pomec~zJałe.k rozpocz~ła sit; w Sej

mIe .dysl\us.la b.~ldżetowa. Premjer \' .. y_ 
stąpIł z przemo\\'ieniem o charakte-rze 
zasadniczym. 

Obsenyowa liśmy dotychczasowe de
b~ty. Calość ich była prze,sycona pesy
mIzmem, a w~'stąpienia oficjalnych kie
ro\\'nikó\Y. żeby przypomnieć słynne 
prz.emó\Yienie wicepremjera K~\'iat
kowskiego, nie ustępowały w . krytycz
~ej ocenie in~ym. Może nawet były 
Jeszcze ostrzejsze, aniżeli członków izb 
ustawodawczych. Ministrowie snać 
mieli więcej odwagi od! Posłów i sena
torów. 

* Nikt j.e.dlnak nie wchodził w przy-
czyny istniejącego stanu rzeczy i nikt 
nie poruszał l\westji odpowiedzialno
ści. Kto ponosi odpowiedzialność za 
dotychczaso'i\'e "l'yni1ki gospodarki? Je
szcze niedawno s!ysz.eliśmy na wszyst
!kie przypadki odmieniane zapewnie
.nia, że wszystko dobre i cały rozwój 
P.olski zaczyna się od maja 1926 roku. 
Je.szcze przed roki.em słyszeliśmy z ław 
poselskiM B. B. bUllczuczne deklara
cje, że szczycą się roOzwoOjem i oorob
ki€m dotychczasowym, że biorą za 
wszystko peł.ną. odpowiedzialność. 

Dzisiaj się o tem nie mówi. To na
leżałoby do złego tonu czy nawet może 
do złych obyczajów. 

* A gdy się nieraz usłyszy jaki głos 
krytyczny, odCzuwa się jakieś znane 
oc1cliawna tony: tak przecież mówiła 0-
pozycja przez lata całe; tak przecie 
hrzmiały prz.estrogi rozmaitych prze
wódców, wybitnych ekonomistów, lu
dzi na,uki i ludzi zaufania społecznego. 
Ale to były głosy "p;trtyjnictwa". Wi<;'c 
się im przeciwstaw1ano najbez\\'zglę'd
niej. 

Gdy się w rozmowach z członkam i 
obecnych izb prawodawczych zwrOCl 
na to uwag~, nieraz się spotyka z szcze
rą odpowiedzią: 

- Gdyby tu zasiadała oOpozycJa w 
Sejmie, w takim razie tych spraw nie 
poru.szalibyśmy. Opozycja. atakowala 
cały system, a my kn·tykujemy ze 
wz,ględów rzeczowych! 

Baj baju ... 

* 
Nigdy się j.ednak nie stawia kropki 

nad i. I nigdy się nie dotyka. kwestyj 
politycznych. Dawnemi laty przemó
wienia niemal wszystkich przewódców 
.streszczały się w jeo,nem: 

- Mamy tarkże kryzyS zaufania. Że
by przesilenie gospodarcze przezwycię
żyć, trzeba mieć pelne zaufanie, a fak
tycznie należy je odzyskać . 

Gdy stanął obecny rząd przed Sej
mem, wtedy od\'v'ołał się o zaufanie do 
społeczeństwa. W przemówieniach czo
łowych prz.edstawicieli rządu powtarza 
się nieustannie refren: zaufanie społe
czeństwa, poparcie narodu, współdzia
łanie z spoleczeI'lstwem. 

A jakżeż to w praktyce wygląda? 
Tak w. codziennem życiu? 

B. B. zostało rozwiązane, a powstał 
WS. (związek oOrganizacyj społece
nych). Nastąpiło przemalo~wanie szyl
dlu, ludzie pozostali ci sam'i. 

Tak samo we wszystkich instytu
cjach. w organizacjach społecznych i 
samorządowych nic się nie zmieniło. 
Tylko się wszystko nieco ku staroOści 
pochyliło Ci sami ludzie, te same me
tody. 

* I' 

Od!woływa.no się do współpracy np. 
w samorządach. Nikt nie pomyślał o 
tern. jak w~' bierano owe samorządy. 
Nic te'ż nie słychać. żeby wprowadzić 
samorządy tam, gdzie ich niema. W 
stolicy przedłużony będzie stan koOmi
saryc:wy o rok. A ch~"ba hył czas dwu 
lat na opracowan ie statutu stolpczne
go miasta. O wybe'J ch w Łodzi jal,oś 
nie słychać. O wyborach w PoOznaniu 
cicho. A 'v Gnieźnie. gdzie \vyhory się 
od,były i nie dały dobre.go dla zwolen
nikó ,v sys temu wynikó\\'. przy wybo
rach prezydjum miasta uprawia się 
znane metody .. 

Gdzież te zmiany? .... 
WARSZAWIANIN. 

Olbrzymie kredyty 
Was z y n g t o n (P AT). Senat u

chwalił kredyt w sumie 1.730.000.000 
doOlarów na wyplatę zasiłków dla by
łych wojskowych (t. zw. bonus). 

.' Numer 42 = ORĘnOW~IK, ~ czwartek:, dnia ~ hitego 1936 = mrona S 

ISTOTA GRY 
Czem w rzeczywistości jest gra? 
Oczywiście, źe idzie tu o wszelkiego 1'0., 

dzaju gry, bez względu na to, czy wyni
kiem je.st wygrana m.oralna, czy mate
rialna. 

Jeżeli weźmiemy pod uwagę w związ
ku z zamkniętą ostatnio Olimpiadą Zimo
wą w Garmisch-Partenkirchen zawody 
narciarskie, łyżwiarskie czy mne. to za
wody te Sq również grą, w której szczę
ście odgrywa wielką rolę· 

Przy grach w karty, tak zwanych ko
mercyjnych, o wyniku stanowi nietylkt 
umiejętność gry. ale również jakość kart 
otl~ymanych przez gracza. Doborem kart 
rządzi caikowicie przypadek. 

Są też gry wyłącznie zależne od przy
padku. D'J tych gier należą w1Szelkiego 
rodzaju l'oterje i tak zwane gry loteryjne. 

CZĘŚĆ UCZESTKIKOW POŚWIĘCENIA PROPORCOW S. N. W SŁUPCY. URO
CZYSTOŚr: POŚWIĘCENIA ODBYŁA SIĘ W D~IU 26 STYCZ.::-l'IA RB. 

Gra na loteri'i nie wymaga żadnej 
umiejętno-ści, ani wysiłku fizycznego -
wymaga jedynie i wyłącznie przezorności, 
o-dłożenia sobie 10-ciu złotych, aby móc 
kupić ćwiartkę losu na nadchodzącą 
Loterj~. 

Wielki wesoły konkurs z nagrodami dla Czytelników 
"Orędownika" w okoUcach Lwowa 

Jak ich nazwać? 
Ża.rgonowy "HajiJ1t" .Qonosi ze Lwo

wa: 
"Na .prowincji w okolicach Lwowa _ 

ostatnio prowadzona jest wz·rastająca 
akcja antys.emicka. W SQkołÓwc·e nie
znani sprawcy podpalili dlom rabina 
Gruberra. ChrześCijańska ludnoOść stała 
wokoło i przyglądala się, nie chcąc po
móc w gaszeniu ognia. Dwa dni temu 
podpalony został równie'ż dom Mendla 
Hurwica. który spło.ną.ł ooszczętnie. W 
miasteczku Topasowie chuligani wybi
li szyby w bóżnicy, w domach moOdlitwy 
i w wie·lu domach żyoowsldch." 

Zgodnie z ogłoszonemi warunkami, 
we wtorek, dnia 18 bm., uplyną.ł osta
teczny termin nadsyłania kUPoOnów do 
pierwszej czę>\ci naszego wiell,iego 
konkursu. 

'Vtorko\va poczta przyniosła nam 
nieprawdoOpodobną liczbę kuponów, 
tak, że komitet konkursowy, w skład 
którego wchodzą pp.: T. Z. Hernes, red. 
dr. Bernatt, oraz red. Andrzej Trella, 
nie był w stanie jeszcze zorj ,ento",rać 
się w całoOkształcie nadeSłanYCh pro
jektów, jak również nie był w stanie 
obliczyć dokładnie liczby nadesłanych 
kuponów. ToO jedno moż.emy już dzi
siaj oświadczyć, że bilans koOD kursu 
"Orędo~wnika" jest napnLwdQ imponu
jący; liczba nadesłanych propozycyj 
waha się PoOmiędzy () a 7 tysią.cami. 

Zgodnie 7. \yarunkami konkursu lw
mitet przystąpił już do spgregacji zgło
szonych propozFyj i, jak ustalono, 
wybierze 7. nich 30 najbardziej orygi
nalnych i odu·owiadai{!cych warunkom 
konkursu. Pośród autorów tych pro
jektów rozdzieli 30 nagród, z których 

10 jest pieniężnych (najwyższa 50 zł), 
5 nagród w postaci abonamentu kwar
talnego "Ilustracji 'Polskiej" oraz 15 
cennych książek. 

W ten spOSÓb zakończoOna zostanie 
pierwsza część naszegoO wielkiego kon
kursu. 

We wspomnianym numerze "Orę
downika" na niedzielę znajdą. równo
cześnie Czytelnicy warunki do drugiej 
cz~ści wielkiego naszego konkursu, 
który rozmiarami swerni, jak również 
ilością cennych nagród przewyższy 
wszystkie dotychczaso\ve, urządzane 
przez nasze pismo. 

W tym konkursie (plebiscycie) Czy
telnicy rozstrzygną oOstatecznie, jakie 
imiona przyznane zostaną naszym bo
haterom Protowi i Gerwazemu. 

A wi.ęc uwaga, Czytelnicy: W nu
merze "Orędownika" na niedzielę znaj
dziecie wyniki pierwszej cZQści nasze
go wielkiego konkursu, listę nagroOdzo
n.ych;' oraz warunki konkursu (plebi
scytu), jak również spis nagród prze
znaczonych na ten konkurs. 

Przygod:a W 'pociągu 
K a t o w i c e (Tel. wI.) Podczas 

jażdy w pociągu, emeryt wojskoOWY Fr. 
Świniarski zasnął między stacjami 
Będzin - Sosnowiec, Skorzystał z te
go nieznany op;ryszek i skradł mu tekę 
skórzaną, zawierającą 10 obligacyj 
Pożyczki Narodowej, opiewających na 
różne nazwiska, 1 obligację pożyczki 
budowlanej, szereg blankietów, wnio
sków i legi tymacyj na odznaki pa
miątkoOwe Polskiej Federacji Obroń
ców Ojczyzny, a ponadto portfel z za
wartością. 40 zł gotówki. 

'Wartość ogólna skradzioOnych rze
czy dochodzi do 790 zł. 

Ani jeden ŻydOWSki stragan ... I 
Zjal:d 400 inżynierów 

K a t o w i c e (Tel. wI.) W niedzie
lę roOzPoOczął się w auli Związków i Za

I kładów Technicznych w Katowicach, lłla.iświeżs~y a.lnł·m. 

Żargonowy "Hajnt" podaje nastę
pującą koOTeSpondencję z Przytyku: 

"St,raszn·e położenie miej.scowych 
Żydów nie da się opisać. Kupcy i han
dlarze umierają, z gloOdu . Ani jeden 
chrześcijanin u nich nie kupuje. Część 
zlib';idmvala s,\'oOje in tc.resy. Tutejszy 
właściciel młyna niema co jeść, ponie
waż nie może s.p,rzedać ani odrobiny 
mąki. 

"Gzęść Zydlów l)rzytyckicTI zwrócila 
się do konsulatów Stanów Zjedn. A. P. 
z błaganiem o pozw'olenie na wyjazd! do 
Ameryki. Wielu z nich już opuściło 

ŻI/dóu' ~ Pr~lltylru 
trzydniowy zjazd polskich inżynierów 

Prz.ytyk. l budowlanYCh. Zagaił zjazd prezes PoO -
,;BojkoOt. jest dalej prowadzoOny z ca- skiego Zwię,zlm inżynierów budoOwła-

Ją nieliŁości\Yą. bezwzględnością. Ani ł f" A P . 1 • nye 1, pro. 111Z. . szenICl{J.. 
jeden żydowski st.ragan nie stoi już Zko lei zabrał glos przewoOdniczący 
więcej na targu Jedyny Zyd, który komitetu organizacyjnego zjazdu, proOf. 
wystawił S\yój kram na ostatnim jar- Bryła. Na przewodniczącego wybrano 
marku, zarobił w Ciągu całego dnia... inż. Torunia z M. S. 'Vojsk. 
20 groOSzy. Po przemówieniach oficjalnych 

"W ubiegrą sobotę jeden z tutej- przystąpiła do obrad sekcja ogólna, 
sZ\'ch ZYdów chciał się powiesić z roz- Po przerwie ohiadowej rozPoOczęła ob
paczy, PoOnieważ nie miał ani okrUSZY-I rady sekcja stalowa. Na zjazd przy
ny chleba na szabes." było okolo 400 delegatów i gości z ca-

Notatrka kończy sie apelem o PoOmoc łej PoOlski. 
cIIla p.rzytyckich Żydów. 

Pamiętni,k Dowbora Muśniekiego 

"Moje wspomnienia" 
Wizerunek autora, jako żołnierza i polityka - Kilka sl,ów krytyki 

Ukazał się spory toOm generała Józefa 
OO\\'bora Muśnickiego p. t. "Moje wspo
mnienia' (\tVarszawa, Zald. Druk. F. 
WysZ\lJski i S-l,ai. Obejmuje on okolo 
370 stron tekstu (w tem du~.o ilu:'tra
cyj) oraz przeszło 170 stroOn załączni-

ków. , 
Jak j ,uż z tytułu wynika, jest to pra

ca o charakterze pamiętnika. Pamięt
niki nietylkoO mogą. ale oowinńy być 
subjektywne. "MoOje wspomnienia' Dow-
1:)ora Muśnickiego mają tę cech€;: w bar
dzo wybitnej mierze. co bt;>-dzie zmusza
ło historyków do cZUjnOŚCi przy lektu
rze, co jednak 5zerokim kołom c.zytelni
ków czyni lekture tembardziej intere
sującą. Styl autora. czesto ruba3zny, 
podno.:;;i jeszcze s<u:Jjekty\nlY koloOryt 
książki. 

Jaki z "MoOich w,spomnie·ń" wyłania 
5ię wiz€runek Dowbora MlUŚnickiego? 
Mocny, twardy charakter, - pierwszo-

rzędna sila woOjsko",;a, - słaby zmysł 
001 i tyczny. 

Dwa pierwsze z tych rysów fizjogno
m,ii P;;yClliczuej generała Oo\\'bora Mu
śni('kipgo wy;:te.puja już w pierwszych 
kilkuna -tu rozdziałach książki. które 
mówia o jego m lodości i jegoO 1'001 i w ar
mji rosyJskiej. Kto wie, czy toO nie 
najciekawsze rozdziały. Znajduje 
się w nich kopalnia materjału infor
macyjnegoO o Rosji carskiej oraz rewo
lucyjnej, a na tem tle posuwają się na
przód losy osobiste autora. 

W rozcl>zialac h dalszych, dotyczą
cych .i ,uż spraw polskich. obok tamtych 
zalet psychicznych zarysowuje się co
raz si I n iej n iedosta teczny zmysł poli
tyczny, kt6n' wCiągał Oowbora Muśnic
kiego w bardzo trudne sytuacje. Po 
przeczytaniu całejk,·siążki zostaje WTa
i ·enie dotkli we, :be Polska nie miała z 
wielkich zdolności fachowych generała 

OO\ybora Muśnickiego takich koOrzyści, 
jakich wymagało je,j dobll'oO. 

.Dowbor Muśnicki wyraża się stale z 
wie.lkiem l e kceważeniem Q "polity
kach", .,partjach" itp .. ale ze swej stro
ny - "pomijamy już jego bez..skuteczne 
kandydowanie do Sejmu z ramienia 
aż malego ugrupowania t. zw. "miesz
czańskiego" - wikła się w książce w 
sprzecznościach i omyłkach politycz
nych. Więc np. już we wstępie czyta.
my na stronie 8, że, "jeżeli PoJ.ska jest 
taka. jaka jest. zawdzięczać należy je
dynie (? ) Ignacemu Pad€rewskiemu". 
Na stronie 191 wyraża autor ubolewa
nie, że nie skupili Polaków w kraju 
Ignacy Padez'e\yski lub Roman OmoOw
ski, o któryCh swoją. drogą wypowiada 
się cIJość "lekko", iż "działali jednak 
zagranicą, gdzie też (I) dużo dla PoLski 
dokona.li", A znowuż na. inne m miej-



seu, na stronie 167, autor chwali 
wprawdzie Dmowskiego, że "wyj>echal 
zagranicę, aby tam kołatać u Ententy", 
'ale podnosi zarazem zarzut: "Trz.e,ba to 
było jednak zrobić znacznie \vcześniej". 
rI'rudlno to wszystko ze soba p(}~oozić, 

Słuszne są sl,argj Dowbora Muśnic
Ikiego na zmarnowanie polskiej akcji 
wojskowej w Rosji po wybuchu rewo
ilucH przez demokratów i socjalistów, 
Iktó.rzy, pov,ołując się na Piłsudskiego, 
.:robili, co mogli, by wojskowych Pola
ików powst.:rz~"mać od wstępowania do 
!polskiej siły zbrojnej, wskutek czego 
SkOIlczyło się na zaled\vie 110 tys, ludzi, 
!Zamia,st na armji półmiljonowej. Słu
sznie niemniej O'cenia autor su,rowo 
!bezwład "N ac z pol u" (Naczelnego PO'I
skie.go Komitetu Wojskowego) ' oraz 
słabość Rady Polskiej Zjednoczenia 
Międzypartyjnego, 

Al,a DO'wbór Muśnioki nie je,st w 
sprawie pierwszegO' korpusu bynaj
mniej sam bez winy. Do konfliktu z 
władzami woJ,skowemi bolszewicki.emi 
!byłoby prawdopodobnie doszło i tak; 
ale faktem jest niemni,ej, że Dowbor 
Muśnicki swoja metodlą działania, nie 
Jiczącą się dostatecznie naprzód ze 
skutkami, konflikt ten zaostrzył wbrew 
p.:rzestrogom wspomni,anej Rady PoJ
s~jej. , 

" W rezultacie doszło do za warcia przez 
'PIerwszy kO'rpus, stworzony do ' walki 
z Niemcami, z temiż Niemcami umowy, 
00 było niewątpliwie jednym znajdo
:tJkJiwszych ciosów, jakie ugO'dziły w 
IPOlitykę Komitetu Narodowego Pol
slti<ego w Paryżu, stawiającą na ka.rtę 
,zwycięstwa koalicji, a ldę,ski Niemiec. 

, Dowoor Muśnicki Uuma~zy się na 
stronie 225 tern, że "nie wied,ział o żad
nej instancji polskiej przy Entencie, 
() żadnem polskiem przedlsta wicie.l
stwie". Ale na stronie 234 ,powiada, że 
'"był doŚĆ dobrze zorjentowany wtem, 
lCO się na świecie dzieje", i że "telegra
my z wieży Eiffla były ba,rdzO' powścią
gliwe, ale pozwalały przypuszczać, że 
dziell sądu ostatecznegO' nad Niemcami 
jest bliski". 

I zaraz po tych słowach DowOOr 
iMuśnicki konkluduje: "Zastanawiając 
się nad tern, co mam robić, wybrałem 
.porozumienie się z Niemcami, a, co za 
tern szło, z Rada Regencyjną, o którą 
chciałe.m się op,rzeć". Tru,dno temu ro
zumowaniu przyznać 1O'g.ikę. Czesi po
stą,pili inaczej. 

Bo trudno zapominać, że wojsko w 
'Wojnie nie jest celem samym w sobie, 
aecz narzędziem, służącem ostateczne
mu celowi politycznemu. 

Rzecz inna, że połO'żenie korpusu 
ipOlskiego byłO' tragicz.nie skompliko
wane, ale przyczyny złożyły się na to 
!Die jednostronne, lecz różnorodne. 

, W tych rozdziałach książki znajdlu
!jemy z,nowu całe mnóstwO' faktów, in
formacyj, oświetleń, które - mimo po
wyższych zastTZeżeń - czyta się z naj
większem zainteresowaniem. 

Do ruchu strzelec.kO' - Jet;jonowego 
autor odnosi się nieprzychyJnie, stwitElr
azając, że LegjO'ny "na losy PO'lski wy
warły wpływ dopiero po jej odrodz&
niu". ,.Aż dO' rewolucji rosyjskiej -
]X)wiada - organizowanie polskich sił 
'PO st.:ronie któregokolwiek z z8,.bo!l'ców 
ucji nie miało, bo prowadziło tylko 
CO' połowicznego rozwiązania splrawy 
pOlskiej. Natomiast zabiegi u państw 
sprzymierzonych, niezainteresowanych 
ihez.PQśredniO' 'w sprawie oolrodzenia 
Polski, były, zdaniem mojem, IO'gicz
ne". To zdanie polityczne jest słuszne, 
ch<>ć myśl kO'ńcO'wą należałoby inaczej 
sformułować, bo F:rancja naprzykład 
bY'ła ws,krzeszeniem PO'lski bezpośred
nio zainteresowana. 

Iłża ma głos 
o "elicie" małomiasteczkowej 

i ;łydach 

I ł ż a" 16 lutego. 

Jak ongiś nasza Iłża sławna była 
zwyrobóW ceramicznych, tak teraz 
słynna jest na cały powiat z "elity" 
i izra-elity z p. Romanem Peszyil
skim, kierownikiem szkoły powszech
nej,' na czele. Pan ten przez 5 lat za
l,odwie przewrócił życie w poczciwej 
dotąd mieścinie na stronę żydowską. 
Zaczęło się niewinnie od współpracy 
z "sanacją", czyli od pracy państwowo
twórczej. Jeżdżono w różne zakątki 
powiatu, urządzano pochody z orkie
strą - naturalnie - przedwyborcze, 
tak, że nżanie zachłyśnięCi byli wraże
niem i oparem wódki, bijącym od czo
łowych figur. Na.wet Stasio, uczeń, 
wróciwszy do domu, opowiadał swoje 
niezwykłe wrażenia., jak ten pan z 
brzucherr.. był pijany: i mia.ł :4-J,lŻe QCzy. 

Strona. l :;;;: ORĘDOW~IK, czwa,rtek, dnia 2D lutego 1936 = Numer 'ł . - -
Widzieli tutejsi obywatele i wiele in
nych, mocniejszych w kolorach, 
obrazków z życia p. kierownika, który 
np. z zalaną pałą miał odczyt na aka
demji i nie wiada co bredził, podczas 
gdy jego szef z magistratu, p. Pawelec, 
urżnięty wszedł między publiczność, 
ułożył się do błogiego snu na ławce 
i bawił przykJadnie obywateli. 

Tak port wszechwładnem okiem 
wychowawcy szła robota społecznal 

Stan ten doprowadził do tego, że 
ruchliwi "działacze" stracili grunt pod 
nogami wśród polsldogo społeczeństwa 
i poszukali go sobie wśród ... "naszych", 
otaczając ich specjalną opieką i tro
skliwością. Naprzykład w czasach 
ostatnich wyborów p. W. Długosz nie 
mógł dostać wśród Polaków agitato
rów, więc zaangażował Żyda, który 
miał otwarte konto w restauracji Szy
mańskiego. Spełniał więc Uze Milch
man swój obowiązek skwapliwie, sto
jąc w lokalu wyborczym i pokazując, 
gdZie "ten kreskę robić na ten Dłu
gosz". 

Dalszy chwast z ogródka p. Peszyń-

~ 

.. 
skiego i "naszych". Dzieciom szkol
nym zalecano, aby zakupy swoje usku
teczniali w żydowskim sklepie Troppe
go; rOboty rzemieślrticze oraz dostawę 
do budującej się szkoły powierzono 
Tabakmanowi, karanemu ;a paser
stwo; nawet balustradę szkolną wy
konał Żyd z Ostrowca. 

A kiedy tutejszy pocztyljon p<>czął 
walczyć z radjopajęczarstwem wśród 
Żydów, popadł w niełaskę... znów u 
wiernego obrońcy żydlaków, p. P., któ
ry był przyjacielem p. Magalifa, też 
radjopajęczarza. Ale cóż, kiedy Żydzi 
są uprzywilejowani i w płaceniU man
datów karnych. Nie ma Żyd fartucha, 
to płaci 1 zł, Polak zaś za to samo prze
stępstwo 11 zł, jak np. Wł. Ciepielew
ska i M. Bednarczykowa. 

Całe szczęście, że się ludność zo
rjentowała już, czem i kim jest p. Pe
szyński, ubiegający się o krzyż zasługi 
za prac'ę społeczną i kogo on wycho
wuje i z kim żyje w przyjaźni. Tak, 
pora na przywrócenie naszemu miastu 
charakteru narodowego, polskiego. 

JAN SZARY. 

Zvdowska szajka przemytników 
Kęp n o. (pAT.) Straż graniczna 

inspektoratu wielUllskiego zlikwido
wała dziś na szeroką skalę zakrojoną 
szajkę, która przemycała z Niemiec 
jedwab i wyroby jedwabne. 

Przemytnikom w osobie Szmula 
Princa i Hanocha Zelkowicza skonfi-

skowano 400 kg jedwabiu wartości kil
kuset tysięcy Złotych. Obu osadzońo 
w areszcie. 

Poza tern aresztowano 10 kupców, 
znanych wśród żydowskich sfer prze
mysłowych Warszawy. 

Strajk 3 łysięcy szewców 
Komi,sj,a straj1.·QfWa domag,a się ~,olani'a kornlere,ncJi 

L ó d ź, 19. 2. - W ciągu dnia strajkujących wzrosła do 3 tys. 
wczorajszego strajk pracowników Komisja strajkowa, urzędująca w 
pl'z,emysłu szewckiego, a więc cze- Łodzi, zwróciła się do inspektora pra
ladników szewckich, kamaszników i cy o zwołanie konferencji z przedsta
cholewkarzy rozszerzył się. wicielami cechu, szewców, kamaszni-

W Łodzi przystąpili do strajku ków i cholewkarzy dla omówienia wa
pracownicy zatrudnieni w prywatnych runków zawarcia umowy zbiorowej. -
mieszkaniach i pracujący na zamówi e- Równocześnie czynione są przygoto
nia do magazynu.; Liczba strajlmją- wania do rozszerzenia strajku na 
cych wzrosła do 2000 ludzi. Równo- Zgierz, Pabjanice. Tomaszów i Piotr
c7.eŚnie strajk rozgzerzył się na okręg ków. Naogół strajk ma przebieg sp 0-
łódzki: w Konstantynowie, Vi Rudzie I kojny, za wyjątkiem drobnych incy
Pabjanickiej, w Chojnach, w Aleksan- dent6w. Do załamań I'Itrajku nigdzie 
drowie i Brzezinach. ZastrajkowałO nie doszło: 
ok. 800 ludzi, tak, że łącznie liczba 

Uwięzieni odmawiają 
spożywania pokarmów 

C ę s t o c h o w a. (Tel. wł.) Areszto
wani członkowie Str. Narodowego w 
liczbie 70 osób, w dalszym ciq,gu odma
Wiają spożywania pokarmów. Jest to 
już trzeci dzień głodówki. 

Z min. skarbu 
Warszawa (Tel. wł.) DO'tyoocza

sowy prezydent m. Lwowa, Drojanow
ski ma przejść do \Varszawy na sta
nowisko dyrektora departamentu per
sonalnego w min. skarbu. Narazie 
otrzyma 6-mieSięczny urlop, podczas 
którego będzie go zastN>Q'wał wicepre
z}"dent pos. Ostrowski. (w) 

Projekt nnwej ustawy 
skalrbO'wej 

War s z a w a. (Tel. wł.) W bieżą
ooj sesji sejmowej miał być wniesiony 
do Sejmu projekt ustawy skarbowej. 
Jak słuchać, projekt, opracowany w 
min. sp!Tawiedliwości, spotkał się z 
sprzeciwem dwóch zainteresowanych 
ministerstw i dlatego ustawa zostanie 
odroczona. (w) 

o przyśpieszenie akCji 

Amnestja na litwie 
B e r l i n. (PAT.) Donoszą z Kowna: 

Z okazji rocznicy niepodległości Litwy 
min. sprawiedliwości z liczby przeszło 
2000 podań o ułaskawienie przedłożył 
prezydentowi 1044 podania. Prezydent 
733 podania. odrzucił. Z 7Z skazanych 
Niemców kłajpedzkich ułaskawiono 3, 
którzy ze względu na stan zdrowia nie 
mogli nadal pozostawać w więzieniu. 

Nasze 'konfiskaty 
Nr. 38 "Orędownika" został skonfi

skowany przez starostwo grodzkie w 
Łodzi za artykuł p. t. "Na Łódź nad
ciąga burza ... ". Po kilku godzinach 
konfiskatę uchylono. 

Skonfiskowano także nr. 40 "Orę
downika" za artykuł p. t. "Zawieszenie 
wykładów na Uniwersyt&cie Poznań
skim". 

Czekamy spokojnie na proces w 
sprawie powyższych konfiskat i nie 
omieszkamy wystąpić wobec skarbu 
pallstwa o odszkodowanie za straty, 
jakie wydawnictwo nasze poniosło 
wskutek nich. 

Przy okazji przyp<>minamy naszym 
agenturom i przedstawicielstwom, że 
policja, konfiskująca pisma, zobowią
zana jest udzielić pokwitowania od
bioru skonfiskowanych numerów. 

Oddłużeniowej dla pracowni- Teror hitlerowski 
Itów ubezpi'eczalni be"" r" k 

War s z a w a. (Tel. wł.) Min. Ja- WO ' C mmeJSIOSCI pols iej 
szczolt przyjął delegację zwią,zków za- War s z a w a. (Tel. wł.) Ze Śląska 
wodowych pracowników ubezpieczalni Opo1skiego nadchodzę. wiadomości, że 
społecznych w Polsce, która mu p'Tze-d- part ja hitlerowska podjęła nową akcję 
stawiła sytuację finansową i prosiła o przeCiwko mniejszości polskiej. W 
przyśpieszenie rozpoczętej akcji od- szet'Cgu miejscowości Śląska Opolskie
dłużeniowej dla tej kategorji pracow- go przysyłani są do osób narodowości 
ników. Min. Jaszczołt obiecał sprawę polskiej wysłannicy partji hitlerow-
załatwić. (w) skiej, którzy posiadają. spisy nazwisk 

M t k h " ł ł'ć Polaków i pod groźbą. teroru doma-a US a c 'Cia pope ni gają. się odpOWiedzi, czy dana osoba 

samo'borJ"stwo brała udział w powstaniach, do jakich 
• I należy O'Tganizacyj polskich, do jakich 

W i e d e ń. (PAT.) Sylwester Ma- szkół uczęszczają dzieci i do jakich na
tuska, sprawca katastrofy kolejowej leżą organizacyj. 
pod Bia Torbagy, przebywający w wię- Ludność polska jest zaniepokojona, 
zieniu Stein, usiłował popełnić samo- że akcja ta zmierza do skłonienia lud
bójstwo, czemu straż więzienna prze-I ności do porzucenia organizacyj pol
szkodziła. Matuska po odbyciu kary skich i wstępowania do hitlerowskich 
w Austrji ma zostać wydany Węgrom, i zniewala dzieci polskie do uczęszcza.-
gdzi~czeka 8'0 kara śmierci. . nia do szkół niemieckich. 

Wiosenne Targi Katowickie 
w czasie od 30 maja do 14 czerwCa. 

1936 r. odbędą się na Śląsku tradycyj
ne ÓSME TARGI !{ATOWICKIE, urzą.
dzane staraniem Śląskiego Towarzy
stwa Wystaw i Propagandy Gospodar
czej (Ka.towice, Stawowa L. 14, tele!. 
300-71). 

Targi Katowickie, dążąc od wielu 
lat do utrzymania w ruchu rodzimych 
warsztatów pracy i wzmożenia kon
sumcji - współdziałają w zwalczaniu 
przesilenia gospodarczego, zwiększają. 
obroty i stwarzają liczne zarobki w 
wielu dziedzinach. Odbywają się one 
w najżywszym ośrodku handlowym, 
t. j. na Śląsku, a przemysłowcy i kupcy ' 
biorąCY w nich udział przygotowują. 
sobie rynek, który we własnym ich 
interesie należałoby corocznie rozsze
rzać i powiększać. 

Jest sprawą wielkiej wagi, by kra
jowy towar jak najliczniej mógł wska
zać na tych Targach swą dobrą jakość 
i zalety nietylko wobec rodzimej klien
teli, lecz również wobec konkurencjl 
i konsumentów z poza pobliskiego kor
donu. 

Ten właśnie wysiłek należałoby po
przeć, zwracając szczególną uwagę na
szych wytwórców, przemysłowców l 
kupiectwa na potrzebę wzięcia przez 
nich czynnego udziału w VIII Targach 
J('atowickich, aby w ten sposób przy
czynili się we własnym interesie do 
rozszerzenia propagandy i zbytu towa
rów 'krajowych. 

PRZE'BL YSK I 

Artykuł 17 
Ja'k doniooła prasa., w projekcie U&t~ 

wy o samorząKlacJh istnieje !lrtykuł 17, 
z,a'wieraj'8,cy następujący UB'tęp: 
" ... Władza nadzorcza mote .z .~w<>'lie 
na. ' przyjęcie do sl1utJby srumorza,dowej 
skazanych za przestępBtwa, popelnione 
z chęci zysku, lub niskich pobudek ... " 

=- Z byka. pan 8,!>,adł-eś, C'LY jak,pe.nie 
Kubisiak? W taki czas maszyme na szmelc 
sprzedawać? Kryz)'s, bo kryzys, ale jak 
,poniektóry g-ość \V gastro,nomicznym inte
n-sie, albo i w prywatncm pomieszkaniu 
p'od,!('azuJe, to na miętkich nogach do domu 
na Zdrowie czyli Chojny zapycha~ nie w 
,życzeniu i t.aks6w'kie billry:e. A i pa'sat ero-. 
... .'ie, jBJk iem rodzona t<l<na przed wyja2.diml 
d wie godziny trajluje. teby tyletkinie n-' 
pomnieli do wald,zy zabrać i po fry,;jerach 
~ot6wki nie zosta'ńiali. t!lJby potem na po
<:il'\lg sie nie spatni.ać fordziaka biero ..• 
Za VI)Sze jakiś ,;,arobek jest. -

=- Co do zarobku. faktycznie te 1'are 
·z:lotych bywa, ale dla l&ogo? Ile szofer 80-
Ibie ma, a. ile musi innym oddawać! 

- Kto wie, mot e będ'zie lepiej? Podob
niet sam mini~ter powiedzia,l, te tera. u
'nl\td miar majo tro'Ghe porooukować, teby 
'Zadużo nie urz~dowali ... 

=- Po,niekąd OWl>,;em, ale kiedy to bę
dzie, a jeść jut tera tneiba.. Spnedam ma.
szyne i p6jde na pQEtaJde do ma'gistratu. 

- Na nana KulYisi8.ka tylko tam e!e
!kajo - zara prezydent da panu starszego 
referenta! ... 

- Co pan śmiechi-ohichi robisz, jak 
władza kate, to da. 

- To niby jakiem prawem? 
::...l Zwycza ilfiie, rąJbme gdzie radjoaparat 

ezyH rower, pójde do kremina,lu, jako je
Szcze nickara1ny na te pare miesięcy , a P<>
otem to jut władza przykate dać p osad e. 
Takie tera. prawo będzie ---" posady d'l& 
szemranej puiblic2'no,ści, żeby potem z !"O
bIeniem amnestji kttotpoOtu nie by1>o. W ma
mara'ch pelno, to tera do sa.morząodu będą 
sadzali - talk w g,a.zetach stojdo. 

=-- Na jC'nteHgentnego pan wyglądast, 
a gadasz i·ak frajer. Co do prawa, nie po
wiem, f,alktycznie ma tak podobnie! ~yć. 
Tylko do ko~o to dotyczy się?! Co pan my
~lis~, te to dla naszeg-o brata wyoo1lde 'u- ' 
sta woda watwo nowy paragraf szykuje? 2e 
jak byle sztrabameeJ doniczkie z kaktusa
mi czyli tam p6ł kila leiberki na lewo zro
!bt, to ju.t zara takiego iościa mQIŻno re. 
f(,rell1tetm robić!? Po mojemu to i na wot
ne.gtO na we<t. musowo za sotbO'lll mieć grub
sz~ j.aJkieś afere :.....: nraktykie mieć. Be. 
'PQrze;dku nijakiego nie będzie. Taki w u
'M:~dowych g-odzinaoh tyl~, że antramimt 
'CIo !laszki będzi e przelewał i stalówki ' rą.
!bał, żeby 'Po'tem ten sam sa!ll1<Qrządowy 
majątek za psi gl'OSZ o,pylać ... Tu mus,[ 
być gość odpowiedzialny. co właściwe 
"pra~{tyl~ie ma i głu'Pjemv stalówkami in
stytuói samorzą-dowej n!l- kOiIIlpremitaeje 
nie będzie naraź,al ... 

- W taki 8'P os6lb , co mnie pan Doml. 
'nIk radzisz? 

- Zostań nan przy 6wojem fachu i nie 
próbój wlazić nje na swoje miejsce. Co 
'pan myślisz =- SK01l'O i eJ; eli na:iwY'Ższa 
'~'ladza takie prawo szy'ku je, to robio to do 
'pucu? Ot tak s o!bti e, żeby był jeszcze jeden 
rpa,ragraf? Już jaka5 przyczyna musi ł'yć, 
a .tako, tego naszemu bratu. szaremu czło
wiekowi, wiedzieć nie przrnalgjty ... 

m-t. 
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Ten tylko wygrać może, i 
Kto, grając Jest pełen wiary. 
A szczęście mu przyniesie 

. KOLEKTURA i 
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JUTRO CIĄGNIENIE. ............................ 

Strajk studentów w Lilie 
L i Ił e. (PAT). Strajk studentów, 

proklamowany przez studencki zwią.
zek narodowy, ogarną,ł d~i:-:' ;>;rana 
wszystkie uczelnie. 

Bez'robocie wzrasta 
Warszawa. (PAT). Stan bezro

,bocia w całym kraju według . danych 
biur potirednictwa pracy funduszu 
pracy na dzień 15 b. m. wynosił 482 \i80 
osób, co stanOWi wr,rost bezrobocia w 
Ciągll ostatnich 1:-, dni o JO 154 o"\ób 

Wydalony z Czechosłowacji 
L i m a n o w a. (P A T) \V biurze 

starostwa powiatowego r,głosił się oby 
wateł polski Franciszek Górlińsld, ro
botnik, urodzony w Czechosłowacji i 
stale tam 7.amieszkały. Gór1iński za
meldował władzom, iż został areszto
wany wraz z 5 obywatelami polskimi 
i odstawiony do granicy polskiej. Żan
darmerja czeska nie pozwoliła wydalo
nym zabrać ze soblł nawet pościeli, 
bielizny i ubrań. 

Echa aresztowań katolików 
w Niemczech 

B e r l i n. (Tel. wl.) Nuncjusz Orse
nigo miał interwenjować ostatnio u 
rządu Rzeszy, składając w imieniu Sto
licy ApQstolskiej szereg skarg na sto
sunek dQ KościQła Katolickiego w 
Niemczech. 

Według nieurzędowych doniesień, 
liczba aresztowanych w Nadrenji, a 
częściowo i w Berlinie duchQwnych 
Qraz przywódców ruchu katolickiegQ 
młodzieży dQchodzi do 150 osób. 

Port pucki zamarzł 
P u c k. (PAT). Naskutek panuJą.

eych mrozów port pucki zamarzł. Lód. 
zamknął dostęp do portu - dla łodzi, 
kutrów i mniejszych stat}{ÓW rybac
kich. Grubość lodu na zatoce pozwala 
rybakom na połów węgorzy w prze
ręblach. Przystań rybacka w Kuźnicy 
zamarza, jak również port rybacki w 
Jastarnł. 

Pożyczka dla Franc p 
L o n d y n. (PAT.) Reuter donosi z 

Paryża: 
Rokowania o pożyczkę brytyjską 

dla skarbu francuskiego zakończono. 
Pożyczka wynosi 40 miljonów H. szterJ. 
na 3 proc. na 9 miesięcy. 

Znamienna zwyżka 
L o n d y n (Tel. wł.) Wczoraj na 

giełdzie panowało wielkie ożywienie 
akcyj fabryk broni, amunicji i samolo
tów. Niektóre zwyżkowały o 10 pro~. 
Zwyżka nastąJpiła wobec przekonania, 
IŻe w najbliż.szych tygodniach ną,d przy
stąPi dQ wydawania zamówień tym fa
brykom w wykonywaniu projektu 
zbrojeń. 

Sygnały S. O. S. 
S a n F r a n c i s c Q (P AT). ParQ

wiec brytyjski "Alexia" przej"ł .Jygnały 
S. O. S. z parowca japQńskiegQ "Ko
kimaru", który płynie do Australji. 
Okręt ten tra.fił w silną burzę, która 
zniszczyła pokład i łodzie ratownicze. 

Na pomoc ,,KQkimaru" udał się pa
rowiec brytyjski "Silveray". 

Kto napadł na Bluma? 
P a ryż (P AT). "L'ActiQn Fran

caise" twierdzi, że kameloci królewscy 
nietylko nie napadU na posła socjali
stycznego, lecz ""ręcz przeciwnie sta
rali się uchronić Bluma i jego oowa
nyszy przed atakującym tłumem. 

Dziennik pQwołujc się na świadec
two pewnego właściciela garażu, któ
ry miał slYBileć uawolywailia stronni
ków "Action Francaise", aby nie ata
kować Bluma ze względu na powagę 
chwili (jechał na pOgI'zpb Bainville'a). 
Pismo lJocllue::iJa również fakt, iż poli
cja wystąpiła stosunkQwo późno, bo 
dQpiero po upływie cQnajmniej 5 mi
nut. 

Organ rojalistyczny twierdzi, iż 
sprawcy napadu na BIuma nie wyszli 
z szeregów kamelołóWJ ~ 
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Z wycieczki rodaków z Niemiec 

\\r sohOrę w południe pociągiem ze Zbą.';zynia przybyla do Poznania wycieczka Pola
k6w z niemieckiego pogrrunicza, około 250 os6b. Przybyli pocbodzą z Nowego Kram
ska i innych mie.iscowcści w powiecie babimojskim. Na powitanie przybyły poczty 
sztandarowe harcerstwa i katolickich stow. młodziety. Na zdjęciu moment ,powi-

tania wycieczki. 

Bójka na posiedzeniu Skupczyny 
U Tf!o,-kowe poried~e"łie ,-óumiei: ~Qstalo ~erwane 

B i a ł o gr ód. (P AT.) Dzisiejsze po- nansową. PQmimo zarządzonej prze
siedz.enie skupczyny również zostało rwy, obstrukcja wznQwiła się, tak, że 
przerwane naskutek Obstrukcji opozy- przewodniczą.cy zamknął PQsiedzenie. 
cji, która nie chciała dQpuścić do gło- W przerwie powstała bójka, pod
sowania nad wniQskiem ministra fi- czas której jeden deputowany odniósł 
nansów, w sprawie przyśpieszenia roz- lekkie rany. 
patrywania budżetu przez komisję fi-

Groźna svtuacia w Hiszpanii 
Po ~wllcięstu'ie lewicy tysiqce 

ucielM ~ kr.aju - Rewolta 

M. a d ryt. (Tel. wl.) Według- pro
wiz;orycznych obliczeń wyniku wybo
rów w Hiszpanji lewica zdobyła ogó
łem 2".:..1 mandatów (poprzednio miała 
120), które prz~'padajq i1 QdłamQm. 
Najwięcej mandatów uzyskali socjal
delIDokraci, a mianowicie 77 Part je 
prawicowe m:yskały 168 mandatów 
(przedtem 234). Z tej sumy na Katolic
ką. Akcję Ludową przypada 120 manda
tów. 

M a d il' Y t. (Tel. wł.) W kul,uarach 
parlamentarnych toczą. się rozmowy na 
temat przyszłeg-o rzad'U kQaJicji lewico
wej. "Vedług- POwsze.chnej opinji na 
czele gabinet.u staną,ć ma przywódca 
UnH Republikań,skiej, Martinez BaNio 

p a ryż. (Tel. wI.) Jak donosz·ą 'z 
Madr·ytu. premjer hiszpański Valladares 
powiadomił prasę, że ostateczny rezul
tat wyborów ogłosZQny zostanie nie 
prędzej, niż w czwartek. W szere,gu 
bowiem miejscowości wy,bory zostaną 
powtórzone. W całym k,ra}u panuje 

lJ<łozeci U··)I i kó UJ poUrtyctł/'n!/('h 
wię~niów w San ~Iiguel 

spokój. W miejsoov"ościach, gdzie w 
ciągu poniedziałku odbyły się próby 
buntu więźniów, przywrócono również 
p.orzadek i spokój. \V Burgos w Ciągu 
wtor,ku więźnio\vie ponowili próbę 
buntu, zatrzymując jako zakładnika 
dy.rektora więzienia W obecności gu
bernatQra i p.rzy pomocy silneg-o od
działu policji buntowników j~dnak osa
Czono i rozbrQjonQ. 

M a d ryt. (T.el. wł.) Więźniowie, 
pr~ehywają(jy w San Miguel Los Rayes, 
zbuntowali się na wiadomQść o zwycię
stwie FrQntu LudQwego. Przywrócono 
oorządek przy pomQcy wojsIm. 

G i b r a l ta r. (PAT,) Przeszło 100 
Hiszpanów, w tej liczbie Eloy Vaque
rQ, min. spraw wewnętrznych w gabi
necie Lerroux, po zwycięstwie lewicy 
w wyborach do Kortezów, schroniło się 
na terytorjum Gibraltaru. Przewidy
wany jest dalszy napływ uchodzców, 
mimo że wszystkie hQtf'lf' ,~ mieście 
są przepełnione. 

Rozruchy w Saragossie 
Wyum,lali je kom'wniści -

M a d ryt. (PAT). Według komuni
katu' prezydjum rady ministrów stan 
wyjątkowy ogłoszono w Sar~()s'sie, 
Walencji, Alicante i Murcii. 

W Saragossie ogłoszono dziś strajk 
powszechny. Zrana roootnicy usiłowali 
zroganizować demonstrację pod ha,.. 
~łem żą.d~nia amnestji dla więźniów 

Wiel'ki proces W Kownie I 
B e r l i n (PAT). Z .Kowna dono

szą: 

W poniedziałek rQzpoczą.ł się wiel
ki proces karny przeciw zarzę,dowi 
byłego pierwszegQ banku litewskiego, 
utworzonego w r. 1918 w Wilnie. Dzia
łalność teg<> banku ,ozszerzyła się na 
całą Litwę i trwała do 1924 r. Posia
dał Qn swegQ rzasu filj~ w Libawie i 
w Berlinie. 

Na ławie oskarżonych zasieLlli pre
zes banku Yczas, oraz 4 innych urzęd
ników pod zarzutem dokQnania ol
brzymich nadużyć_ Wmieszany jest 
również w tę sprawę b. minister fi
nansów Petrullis, skazany już swego 
CZMa- __ pas' !J'ł.w.... . 

1 Oolloba. ~a"ita i 6 ,-annil,cll 

politycznych. Policja nie dopuściła do 
manifestaeji, strzelajQ,c do tłumu. Ofia· 
rą strzałów padł 1 zabity i 6 osób ran
nych, w tern 2 kobiety. Wszystkie 
sklepy w mieście zamknięto. Dokona
no licznych aresztowa.ń wśród komu
nistów. 

Pakt sowiecko-f'rancU'ski 
na forum parlamentu 

francuskiego 
p a ryż. ('Tel. wł.) Izba francuska 

we wtQr{)k popołudniu kontynuQwała 
dyskusję nad ratyfi,kaeją paktu wza
jemnej pomocy sowiecko-francuskiego. 
Przemawiał poseł .prawicy Vallat, który 
wystąpił przeciwko ratyfikaCji, Qkreśla
jąe pakt, jako mało dający korzyści 
FrancJi i że lotnictwo sowieckie nie
wiele będzie mogło Ftrancji pomoo, 1>0-
dobnie jaJk i armja oowiecka. 

Mobilizacja takiej a.rmji potrwać 
masi ik1iA;a tMOdDi. a P!DAdto semo-

lot~ sowieckie przebyć mu.siałyby se.tki 
kilometrów, niw dotarłyby na gramcę 
niemieckI\.. Podobnie M'lmja sowiecka 
musiałaby przejść naj,pierw przez czte
ry pań,stwa nwtralne. 

Przeciw ratyfikacji wypowiedział 
się również deputowany Marcel Heraut 
oraz Taitinge.r, który wy'raził przekQna
nie, ';;e Sowiety wQgóle nie są w sta~ie 
.przetrz~mać wojnę przeci.wko dobr~a 
llorganizowanemu i uzbrojonemu pan
StWIU europejskiemu . 

Z dyp'lomacji . 
v. a r s z a w a. (Tel. wł.). Min. Beck 

wyjeżdża do Brukseli 2 marca b. r. i 
maj być tam przyjęty przez króla.. 
Wtedy będzie ustalony termin rewizy
ty premjera i ministra spraw zagra-. 
nicznyrh van Zeelanda. (w) 

Aresztowante członka 
~,AcUon Francaise" 

T u l u z a. (P AT.) AresztowanQ tu 
członka "Action F'ran<;aise", przy któ
rym znaleziono dwa pistoletyautoma.
tyczne i 1 rewQlwer. 

. Niesnas'ki W Z. Z. Z. 
War s z a w a. (Tel. wł.). Central

ny wydział Z. Z. Z. ustanowił zarząd 
komisaryczny dla związku robotników 
bUdowlanych. Część robotników tego 
związku wypowiedziała się za wydzia
łem, a część za relegowanymi PIu
skowskim i Gardeckim. Obaj zamie
rzają. utworzyć nawy związek robotni
ków budQwlanyeh i .dą.żlł do utworze
nia nowego związku pracowników sa
morządowych i pracowników przemy
słu chemicznego. Te związki byłyby 
połączone niezależnie od Z. Z. Z. (w)' 

Wniosek o posła Eckerta 
Wa r s z a w a. (Tel. wł.) Na wczo

rajszem posiedzeniu Sejmu zgłosil p. 
Eckert wniosek o zmianę ustawy w 
szkołach akademickich. We wniosku 
tym domaga się nadania praw pań
stwowych Szkole Głównej Handl(). 
wej w Warszawie, Wyższej Szkole 
Handlu Zagranicznego we Lwowie, 
Uniwersytetowi Lubelskiemu i Wolnej 
Wszechnicy w Warszawie. (w) 

Gała bez wyjątku pl'asa tydowska, pi .. 
bZąC o zawieszeniu wykładÓ'~ na Uniwer
sytocie POlznańekim, jedno'głośnie stwier
dza, że zawie""zenie odbyło dię z powodu 
.,eksces :,w antyżydowBki~h". Tymczasem 
zawieszenie nastąpiłD caliIdem g: innych po
wod6w. "EkoceB6w antytyUQ\\skioh" nie
było. Żydzi jednak wBzęodzie węszą i wi
dzą "ekscesv" ... i robia. gwałt. 

Jest to "apewne nie pierwszy i nie ostat 
ni wypadek żydowskiej prawdom6wności i 
w swoim rodzaju dernagogJi. 

* 
ajwlęki\zem z~na.l'twielliem nietylko 

"sanacji", ale i lewicy. są narodowe prze
konania olbr'zymiej \\ iększości młodego 
pokolenia polskiego. Jak "ich" to bClli. o 
tern świadczy niedawny artykuł p. Mie
czysława 1'<iedziałkowskiego, zamieszczo
ny w "Robotniku". 

Przyw6dca P. P. S. próbuje "pocieszać" 
nietyle siebie (boć chyba dobrze się orjen
tuje w położeniU), ile swych mnie i roz.
ga.rniętych czytelnik6w, 'twierdząc,' te 
"monopol obozu narodowego na młode 
pokolenie trzebaby zwęzić w katdym .. 
bądź razie do szczupłego stosunkowo 
grona słuchaczek i słuchaczy .wytszych 
uczelni". 'V tern środowisku - p.isze 
p. Niedziałkowski - "ideologja obozu na
rodowego rozporządza niewątpliwie dute
mi wpływami". Natomiast gllzieindziej 
ma być inaczej, przyczem p. N. liczy tu 
specjalnie na wzmQżoną ostatnio dzia
łalność Związku l\llodzieży Wiejskiej 
"Wici" - wprawdzie nie socja1istyczn~ 
go, ale bądźcobądź zdecydowanie lewico
wego. 

Oto się nazywa przedstawić stan' rzeczy 
w krzywem zwierciadle! "Wici" istotnie 

. rozwijają. obecnie tywą akcję agitacyjną 
wśród młodzieży. Jest to ieden z prze
jawów roboty masońskiej. forsowanej 
ostatnio z ogromnym nakładem środk6w 
jako "odtrutka" prr,eciw ruchowi narodo
wemu. 

Robota ta jednak - jak stwierdzają 
wszyscy bezstronni obserwatorzy - daje 
tylko bardzo słabiutkie wyniki. Wbrew 
sugestjom p. Niedziall\Owskiego ruch na
rodowy obejmuje coraz szeJ'szą fala, nie
tylko młodzież akademicką, lecz tal,że 
robotniczą i włościal"lską. Przyznało to 
zresztą, jak podkreśliliśmy niedawno na 
te~ miejscu, nawet lewicowe .. NOWI! 
Panstwo Pracy" - organ "Legjonu ~1l1). 
dych", popieranego dziś wyraźnie prze'/.: 
P. P. S. i tworząC2go z młodzieżą socjali
styczną wspólne bloki na wyższych u
czelniach. 

Fakt6w tych nie zmienią zadne .. zr.
HI'zyki pocie.szenia", jakiemi p. Niedział
kOW8ki ~uje lVldnieść na duchu topnie-
~ .... ~~-
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• e aCYJny wyr 
w sprawie 2yda Brukszteina przeciwko "Orędovmlkowl"- Wyrok Sądu Apelacyjnego 

w Warszawie 
Ł ó d t, dnia 18 lutego. 

Jak już w swoim czasie wzmianko
waliśmy, przed sę.dem okl'Qgowym w 
Łodzi toczyła się w grudniu ub. roku 
sprawa redaktora odp. "Orędownika" 
p. L. Trelli, powstała z oskarżenia pry
watnego Żyda Brukszteina ze Zgierza. 
Oskarżyciel Bruksztein poczuł Się do· 
tknięty w?:miankQ. o żydowskich do
stawach męki, w której nazwano go 
szpiclem niemieckim. Brukszt.ein na
skutek pojawienia się tej wzmianki 
został zwolniony z poważnego i wpły
wowego stanowiska w jellnym z oko
licznyt:h młynów, gdzie wyratuie da
no mu do zrozumienia, aby w intere
sie własnym i Instytucji oczyścił się z 
tego zarzutu. Zanim jednak akt oskar
żenia znalazł się w sądzie, Bruksztein 
zamieścił we wszystkich ł6dz.k,ich 
dziennikach żydowskich i "sanacyj
nych' ogłoszenie, grożąc. że "oszczel'" 
ców pociągnie do odpowiedziaJnośeł 
_,dowej". 

Oskarżony red. Trella dla przepro· 
wadzenia dowodu prawdy, powołał 
kilku świadków, którzy w drodze re
kwizycji zostali przesłuchani pod 
przysięgą. w sę.dzie w Kole. Dla przy
pomnienia powtarzamy ze7.nania 
dwóch najważniejszych świadków w 
tym cielmwym procesie: 

Świadek Pomianowski młynarz: 
"Oskarżyciela Brukszteina znam od 
czasów okupacji niemieCkiej. W tym 
czasie był on kontrolerem wiatraków 
z ramienia władz okupa.cyjnych. O ile 
sO'bie przypominam, Bruksztein kon
trolował, czy niema pszenicy na wia
trakach. Przypominam sobie, h w 
pierwszym roku urzędowania w Krze
wacie Brukszteln wpadał do mego 
wiatraka mnieJ więcej co 2 tY'Dodnil) 
lub co miesiąc, Jak zwierz lub dJabeł 
z rewolwerem u pasa, szukał pszenicy, 
powywracał worki, wysypywał tyto, 
wkładał ręce do worków ze zbożem, 
_łowem pełnił funkcję bardzo gorliwie. 
W drugim roku, chcąc uniknąć tego 
lIorliwego nukania. raz wsunąłem 
Bruksztelnowl 300 marek, to 150, to 
kurę, to masło - i wtedy Bruksztein 
stał si, porządnym człowiekiem. Te-
110 rGdzaju daniny powtarzały się co 
miesiąc. Cd tej pory Bruksztein prze
stał gorliwie szukać pszenicy. 

Słyszałem, te Bruksztein robU re
wizje u Innych ludzi, braI łapówki. Re
wlztł dokonywał bez obecności bndar
ma!' 

Świadek Brzeziński: "Bruksrłelna 
poznałem dopiero dzisiaj. Paml,tam, 
te w rozmowach na temat CZasów oku· 
pacyjnych, słyszałem, Ił Bruksztełn 
był szpiegiem niemieckim, a w szcze
gólności, że rekwirował zboże bez tłu
maczeń, że bYł na żołdzie niemieckim. 
Oplnj, tę słyszałem od wielu osób, a 
m.. In. od Leonarda Krasowskiego, za
mieszkałego w Kłodowie, Mę~k1e-
110 z Koła oraz Dragana". 

Zeznania powyż.sze zacytowaliśmy 
na podstawie stenogramu sę.dowego. 
Po zbadaniu świadków ze strony 0-
skarżonego red. Trelli termin rozpra.
wy został wyznaczony w są.dzie okrę
gowym w l',odzi. Pełnomocnik oskar
życiela Brukszteina kilkakrotnie 
zwracał się z propozycją. zawarcia ugo
dy, lecz życzenia jego zostały bez
w:rQI,dnle odrzucone. Ostatecznie do
flzło do rozprawy. Po zamknięciu prze
wodu są.dowego obrońca oskarżonego 
adw, Kowalski podkreślił najcharakte
rystyczniejsze ustępy z zezna:ń świad
ków. stwierdzają.c, że sprawa jest :m
pełnie jasna i prosta, gdyż dow6d 
prawdy został całkowicie przeprowa
dzony. 

WYROK. I. INSTANCJI 
W rezultacie są.d wydał nastę.pują.· 

ey wyrok:: 
Są.d okręgowy: .. w ' sprawie prze

ciwko Leonowi Trelli, oskarżonemu z 
art. 256 k. k . - orzeka: uznać go win
nym tego, źe w dniu 15 m~a 35 r. w 
Łodzi, jako redaktor odpowiedzialny 

"Oskarżony nie zaprzeczył, że w re
dagowanym przez siebie czasopiśmie 
zamieścił artykuł, w którym mieściły 
się mkryminowane mu słowa, oświad
czył jednak, że odpowiadają. one praw
dzie. Na potwierd7.enie tego powołał 
oskarżony !!?,ereg świadków. ie.dnakże. 
zdaniem sądu, zeznania Jch posiadają 
całkowicie drugorzędne znaczeOle 
i przez wzglę.d na zeznania Bruksztei
na, mogą być pominięte. 

Notorycznie znane fakty, historycz
ne nie wymagaj Q. bliższego dowodu 
Jednym z tego rodzaju fakt6w było 0-
gład7.anie b. zaboru rosyjskiego przez 
władze okupacyjne niemieckie podczas 
wojny europejskiej, doprowadzone do 
możliwie największych granic, mają.ce 
na celu zdobyeie jak największych ilo
ści żywności dla armji. Do tego celu 
służyło zO'rganlzowanie monopolu han
dlu 7.bożem I oddanie go specjalnym 
urzędom niemieckim. które dbały oto, 
by ludność cywilna zajętYCh terytorjów 
spożywała. możliwie najmniejsze ilo
ści zboża I t. p. Skutki tego wygładza
nia dla "wojennego" pokolenia mło
dzieły równiei nie wymagają bliższego 
dowodu. 

eza służby śledczej, mógł wlOC snadnie 
być obiektem tego rodzaju obrazy. 

Z tych wszystkich względów do
szedł Sąd do wniosku, fe oSkariony 
udowodnU Brukszteinowi zarzut 
"szpiclostwa" w zrozumieniu tem, że 
był on funkcjonariuszem policji fyw
noścloweJ władz okupacyjnych, które
go działalność była z samego założenia 
sprzeczna z polską racją stanu, a prze
to była czynem hańbiącym. Dlatego 
w czynie oskarżonego nie dopatrzył się 
sę.d cech przestępstwa z art. 255 k. k., 
t. j. zniesławienia. Pomimo to jednak
że charakter obrażliwy słowa "szpicel" 
w niczem umniejszony nie został i nie 
wolno było w ten sposób jego godności 
osobistej obrażać. co było powodem u
znania Trelli winnym z art. 256 par. 1 
kod. kar. 

Wyżej przytoczone argumenty w 
wybitny sposób łagodzę. winę oskarżo
nego i dlatego sąd wymierzył mu jedy
nie nieJako symboUcZD, karę 10 zł 
grzywny." 

podpisano: sędzia Merson 

* Od tego wyroku oskarżony red. 
Trella za pośrednictwem adw. K. Ko
walskiego wniósł odwołanie do Sądu 
Apelacyjnego w Warszawie. Nowy ter
min rozprawy został wyznaczony na 
d:r.ień 14 lutego b. r. Oskarżonego za
stępował adw. Stypulkowski z Wa:r
szawy. 

WYROK II INSTANCJI 

Tego rod7.aju postępowanie władz 
O'kupacyjnych znajduje w pewnej mie
rze usprawiedliwienie w konleczno-
ściach wO'jennych. Te konieczności jed
nak nie mogą. usprawiedliwiać mie
szkańca zajętego terytorjum, który do
pomagał okupantom do wykonywania 
celów, które sł1l5znle były przez lud-
ność najbardztef znienawidzone. Po 7-amknięciu przewodu sę.dowe-

Zdaniem sądu należy u:r,nać 7.a go i przemówieniu obrońcy adw. Sty
błędne stanowisko O'brony. że każde pulkowskiego sąd wydał wyrok całko
wspóldziałanie z okupantami było wiele uniewinniający red. Trellt) od 
czynem hańbię.cym. Przez w7.g1ąd na winy l kary. W ustnych motywach 
specyficzne warunki. w jakich znajdo- sąd m. in. podniósł, iż "tylko wyjątko
wała się podówczas Polska, dą.żąca do wej pobłażliwości społeczeństwa pol
od7.yskania niepodległogci. tylko tego skiego można zawdzięczać, te tego ro
rod7.aju współdziałania z nimi jest czy- dzaJu osobnik, jak Brukszteln, ma od
nem bpzw7.ględnie hańbię.cym. które wagę wystęl!ować w obronie swojego 
było sprzeczne z polską racją stanu. O postępowania l ska.rżyć redaktora. 
ile więc branie udziału np. w orgaht- * 
zowaniu sQ.downictwa było zgodne 7. Tak oto 7.akończyła się sprawa 0-
interesami sPO'łeczeństwa oraz z pol- sławionego Brul{szteina. Groźba Jego, 
ską rację stanu, o tyle wsp6łdziałanle z że "oszczerców pociągnie do odpowie
okupantami w kierunku wykonywania dzłalności", jest niezwykle charakŁe
woJennej polityki żywonościoweJ, wy- rystyczna dla podkreślenia znanego 
wiadu, policji polityczne i t. p. było 7. zresztę. faktu - niesłychanego tupetu 
tę. racją stanu sprzeczne, a ~rzez to i be7.c7.elności Żydów w Pol s 00. 
należy Je uznać za czyn hańbiący. Jak się dowiadujemy, dzięki naszej 

Słowo "szpicel", jak wiadO'mo, lest notatce, która stała się przyczyną pro
obraźliwą nazwą., nadawaną wS7.elkie- cesu, Bruksztein został zwolniony z 
go rodzaju tajnym funkcjonarjus7.0m różnych stanowisk i wiele przedsi~
policji, czy też jej współpracownikom, biorstw chrześciJańskich zerwało z 
maję.cym na celu ujawnianie prze- nim kontakt handlowy... Bruks7.tein 
stępstw. Bruk.sztein był kontrO'lerem 7.ostał zwolniony - to prawda - ale 
młynów, mają,cym na celu pilnowanie, ileż jemu podobnych pozostaje jeszcze 
czy stosuję. się one do przepisów Ogra.-I na stanowiskach w Polsce? .. Interet! 
niczających przemiał i konsumcję mą.- dobra publicznego i narodu polskiego 
ki. Nie nosił on munduru. pełniąc wymaga, aby ich wyłuskać co do jed
funkcję a.nalogicznę. do funkcjonarju- nego! 

Ruch narodowy W Zduńskiej Woli 
Zduńska W'Ola, i7. 2. - W 50-

,botę wieczorem ''O godz. 20 w lokalu przy 
ul. Kościelnej odbyło ,się z,ebrani.e człon
ków k'Ola Stron. Narod.. w Zduńskiej 
Woli. Referat 'O roli Żydów w Polsce 
wygłosił p. BaJka z Loodzi. Po a-efera
~ie uChwalon'O następująca rezoJ'I.lcję: 

"W związku z tem. że w numerze 
gwiazdkowym żyd'Owsklego p15ma, wy
choodz.ącego w Lodzi, "Express Ilustro
wany" ukazała. się ryci,na do głębi pod,
rywająca diogmaty wiary katoliokiej i 
OŚ1l1ioozająca w brutalny sposób wiarę 
'Ojców naszych, my, mieszkańcy Zduń
&ki.ej Woli, zgromadlzeni na zebraniu 
Stron. Naroo. w dniu i5 lutego i936 r., 
zakładamy przedwk'O .profanacH uczu-ć 
katolickich przez brukowiee żyd'Owski 
jak najl8nergiczniejszy protest, powołu
jąc jednocześnie władze dl() wszczęeia 
postępowania karneg'O przeciwk'O bluź
niereom.... p'Oza. tem zebrani wzywają 

w,gzystkich Polaków do bezwzglę-d,n.ego 
bojkotu .. Expressu Ilustrowanego" oraz 
za.pytują. kierownicze cwnniki Akcji 
Katolickiej w Zdu.ńskiej Woli, czy i 00 
zamierzają czynić przecjwko tego r0-
dzaju postępowaniu żyd'Owskiej szmaty. 
Opinja publiczna ooz&kuje z tej strony 
bezwzględ1nej reakcji. 

Odśpiewaniem Hymnu Mł'Odych ze
branie zakończ'Ono. 

W niedzielę, 16 bm. 'O godz. 13 od
było się zebranie 'koła Str'On. NaT'Od. w 
Bu,rzenini.e. Zebranie 'Odbyło się w d0-
mu jedneg'O z czł'Onków. Referaty 'O 
,sprawach bieżą.cych i roli Żydów w 
P'Olsce wygłosili prezes pow. Dąbrowski 
NQ.rb&rt, Belka z Łodzi i Każmiercza.k z 
Lasku. Odśpiewa.niem ,,Roty" zebranie 
zakończono. 

O godz. i8 odbył'O się z&branie Stron. 
Narad. w Kroban'Owie. Przemawiał p. 
Belka z Łodzi. 

~~~~oP~~hl;t~rę~~~: ~%\~t:f! WZrUSZa)-:ley znak krzvz· a 
przez zamieszczenie wzmianki, w kt6- 'I 
rej nazwał OSkarżyciela szpiclem i - .. 
skaza~ Trellę na io zł grzywny oraz Cala. prasa angIelska z.a.nueściła po 
pobrać 1 zł opłaty sądowej i koszty po_ śmierci k.r6la. Jer~eg'O. bogato ilustro-
stępowania I wane fotografJamI opISy uroczystości 

. . pogrzebowych, pośwlęcają;c całe łamy 
UZASADNIBNlE na naj drobniejsze szczegóły, dotyczQ.re 

Ze wzgl~du na ciekawe tło niniej- 'ZmarłegO' m'Onarchy, królowej Mary, 
IIzeg~ procesu pozwolimy sobie zacyto- ł rodziny królewskiej itd. W 'Opisach 
wa.ć do:JłoWDle motywy wyrok.1L chwili opuszczeni&. do podziemi w ka-

pUcy Windsorskiej trumny królew
skiej uderza nas, katolików, pewien 
drobny, z.dawa}oby się, szczegół: 

Chodzi o sposób oddania 'Ostatnie
g'O hołdu zmarłemu przez licznie ze
bramych panująCYCh różnych państw 
europejskioh, 'llajwyższych dostojnb
ków państwowyc!4 ~iłłŻą.t MW! it.p. 

Każda z tych osobiS'to,ści w inny spo
sól. żegnała znikającą. w podziemiach 
krypty trumnę ze śmiertelnemi szczą.t
Ikami Jerzego V. Król Karol rumuń
ski, staną.wszy tuż ną.d otworem kryp
ty zasalutował po wojskO'wemu G~t 
ten powtórzyło kilku ksią.żą.t. Mał& 
księżniczka Elżbieta uczyniła dzie.cin
ny dyg. Prezydent Francji Lebrun 
skłonił się głęboko. Księ.żę Fryderyk 
Pruski syn kronprinza, przez dłuższ, 
chwilę stał z głowę. schyloną. Szwedz
ki następca tronu przedefilował jak 
na paradzie. Młody zaś król Belgji, Le .. 
opold III, stanąwszy nad kryptą, po
woli i ze skupieniem uczynił znak 
krzyża. Był to najpiękniejszy gest i 
najgłębszy hołd katolickiego króla. 
zmal'łemu monarsze, który w tej sa.
mej chwili znajdował się przed są.dem 
Bożym. (KAP) 

Wybory W HiszpanU 
Niedzielne wybory w Hiszpanji 

(których wyniki znane są. z innego 
miejsca) były trzeciemi od czasu oba· 
lenia monarcbji i zastę..pienia. jej u· 
strojem republikańskim. 

Od pamiętnych dla młodej republi
ki tygodni grozy, kiedy na ulicach 
miast rozhulały się męty, podżegane 
przez agitatorów bolszewickich. kiedy 
podpalano kościoły i klasztory, rabo
wano i zapowiadano "ład" komu
nistyczny, zdawałoby się, że w Hi
szpanji dużo się zmieniło. W u
mysłaCh ludności dokonały się rozja
śnienia; komunizm, syndykaJi7;m, ra.
dykalizm straciły dużą. część zwolen
ników, którym wówczas zdawało się, 
że. ustrój republikański państwa po
krywa się z radykalizmem społecznym. 

Zgnębione stronnictwa prawicowe 
i umiarkowane zarówno miast, jak 
i wsi poprzez intensywny wysiłek ide
owy i organizacyjny zyskały sobie po
ważne stanowisko w życiu politycz~ 
nem republiki. Katolicka AkCja Ludo
wa, kierowana przez Gil Robiesa, wy
biła się na przodujące stanowisko w 
kraju i pierwsze miejsce w układzie 
partyjnym w kortezach. 

PO' niepowodzeniach rzą,dów lewi· 
cowo-radykalnych z premjerem Ler. 
rO'ux na czele, zmuszonych pod koniec 
do szukania oparcia parlamentarnego 
w centrum i na prawicy, zdawało si~, 
że prezydent republiki będzie musiał 
w myśl prawideł gry parlamentarnej 
powierzyć twO'rzenie rządu Gil RobIe
sowi. Prezydent Zamorra, który wy
szedł ze szkoły lewicowej, nie zdecy
dował się jednak na ten krok. Naraża.
ją.c się na zarzut działania, niezgodne
go z konstytucją., nasamprzód odro
czył zgromadzenie kortezów, a następ
nie je rozwiązał. Zamiast Roblesa u· 
tworzył rzą.d PO'rtela Valladares, polt
tycznie stojącego poza partjami, lecz 
masona, bliskiego prezydentowi re
publiki. 

Wśród takich okoliczności walka 
wyborcza nabrała z miejsca charakte
ru wyraźnej rozgrywki między lewicą. 
i prawicę. hiszpańską. 

Zgodnie z zaleceniami moskiew. 
skiego Kominternu lewica. utworzyła 
zwarty front wyborczy na wzór francu
skiego, a. który również usiłuje si~ 
stworzyć w Polsce dla przeszkodzenia 
pOChodowi idei narodowej. N a czoło 
"Frontu Ludowego" (Frente Popula:r) 
wysunę.ł się "hiszpański Lenin". Largo 
Caballero, przywódca partji socjall
stycznej. Stronnictwa prawicowe i u
miarkowane, a więc' katolicka Akcja. 
Ludowa, a.grarjusze, tradycjonaliści, 
monarchiści. umiarkowani radykało. 
wie, republikańscy konserwatyści. 
wreszcie niedawnO' zrzeszeni centrow
cy utworzyli koaliCję wyborczQ. pod 
wymownę. nazwę. "Frontu Antyrewolu
cyjnego" (Frente Contrarrevoluciona" 
rio). Osobistością. czołową. prawicowe
go bloku stał się oczywiście Gil 
RobIes. 

Na. 473 mandaty do kortezów wy. 
stawiono razem 1.026 kandydatów. 533 
z list prawicy, 351 z lewicy. resztę zaś. 
w liczbie 142 stanowili niezależni kan
drdaci, niezwią.za~i z żadnym blo· 
klem, 89 kandydatów należało do rzę.
dowej formacji politycznej "Centro", 
przez którę. premjer i prezydent repu. 
bliki pragnął sobie zapewnić pewien 
wpływ na bieg spraw w parlamencie. 
.. !'"ala!lga. Esp!łnola", młoda organiza.
cJa hlszpańskJcb faszystów, kierowa
nych przez syna zmarłego i niefortun
ne~O' dykta~ora z czasów monarchjl. 
Prlmo de Rlvery, postawiła 44 kandy
datów na posłów. 

Główną. walkę rozegrały jednak 
dwa "fronty". Zwyciężył, jak wiariomo 
z depesz. front lewicowy, - ale czv na 
długo? . - . 
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Kalendarz rzvm.-kat. 
Środa: Kcnraaa w. 
Czwartek: Leona b. 

Kalendarz sll)w'.~ńskł 
Środa: Czcisł&. wa bl. 
Czwartek: Lubomiły 

Słońca: wschód 7,03 
zachód 17,10 

ŚRODA Dłu~ość dnia 10 g. 07 min. 
,... Księżyca: wschóc:. 5,04 
..._ zachód 12,57 

Faza: 3 d zień przed nowiem. 

Adre~ redak[jj i a~miniltra[ii W tg~tt 
telefon redakcji i administracji 173-55 

Piotrkowska 91 

GącłzinJ przy jęć dl. intereMałów 
od 10·-12 

,NOCNE DYŻURY APTEK 
Nocy dzic'! iejsze j dyżurują apteki: Steok-

ta.. LimanoWIskiego 37 (żvdow-ska), Jankie
lewicza, Stary .Rynek g (żydowska), Stanie· 
lewicza. Pomo;:-ska 91. Borl\O wsk i ego, Za
wadzka 45, Głuchowskiego, Narutowicza 
6 Hamburga. Głów"l1a 50, PawłoWSIkiego, 
Piotrkowska 307. 

Pogotowie: tel. 102-90. 
Strai ogniowa: tel. 8. 

TEATRY LÓDZK I E 
Teatr MieJski - "Trafi1<a pani gene-n· 

lo w ej". 
Teatr Popularny - "Codziennie o pią· 

tej" z Wl. Walterem .. 

KINA ŁÓDZKIE 
Adlia-Metro - "Manewry miłosne". 
Bajka - .. Tarzail nieustraszony" -

.. Wiellki gracz". 
Capiłol - "Oczy czarne". 
Corso - "Dzień wielkiej przygody". 
Czary - •. Krew na piasku". 
Miraż - "Nwpad na Kongo". 
Ikar - ,,1Iala mateczka". 
Oświatowy - "Antek Policmajster". 
Palace -"Pe.pr·. 
Przedwiośnie - "Księżniczka Czarda· 

sza". 
Rialto - "Hrabina Marica". 
Stylowy - "Jaśnie pan szofer". 
Mimoza - "Tygrys Pacyfiku" i "Hrabia 

,M·onte Ch1'i6to·'. 
Zachęta - .. Mężczyźni w niebezpiecz

nym wieku". 

Z RUCHU NARODOWEGO 
ReZOlucja na zebraniu S. -N. Członko

wie Str. Nar. kolo Łódż - Śródrnieś ie na 
zebraniu w dniu 13. b. m. uchwalili na.stę
pującą rezolucję: 

"nędziemy twardo i nieugięcie stać na 
straży cało$ci terytorjum Rzeczypospoli· 
tej Polskiej zagwarantowanego pr'zez 
Traktat W ersalski i będącego własnośoią 
od wieków wieków Narodu Polskie~o. Po
tępiamy agresywne wystąpienie miniBtra 
niemieckiego Schachla w Bytomiu suge
rującego jakoby ziemia Śląs.ka była p.oJj· 
·tycznie, geograficznie i g-ospodarczo zwią
zana. z III Rzeszą, oraz wzywamy rząd do 
energicznego zaprote.stowania prezciwko 
-takiej polityce rządu niemieckiego, która 
godzi wyraźnie w zawarty dobrowolnie 
obo\\'iązujący na lat dz,iesięć pakt o niea
gresji. \Vzywamy rząd do prol\'adzenia 
takiej polityl,iz,agranicznej, która umożli
,,-i przyłączenie do Maoierzy ziem od
wiecznie pol.skich Warm.ii i Śląska Opol
<'lkiego. Jednocześnie wyrażamy hołd i 
uznanie Romanowi Dmowskiemu. który 
[przez ,swój genjusz polityczny i usilną 
,pracę sprawił, że Naród Polski jest wolny 
d granice Państwa Polskiego opierają się 
o Pol.skie Morze. 

Z ŻYCIA ORGANIZACYJ 
Z walnego zebrania Kół Towarzystwa 

P. B. P. S. P. W sali sejmiku po'\datowe
go odbyło się do'roczne walne zgromarlze
nie delegatów KM Towarzystwa popiera
nia budowy polskich .szkól powszechnych 
pow. kaliskiego i tureckiego. Na zebranie 
przybyło Iprzeszło 100 osób. Zebranie 
otworzyl prezes Komitetu Towarzystwa 
tute.iszego obwodu p. starosta powiatowy 
H. Ostaszewski na przewodniczącego po
!proszono p. PieprzYlls1,iego, na asesorów 
;pp.: Z. Sikorską i J. Kościelaka. Obszerne 
spra 1V0zdanie z działalności z,arządu i pre-

. zydjum wyglosił insp. szkol. p. J. Borzęc
\ki. Ze spra \\'ozdania dowiedzieliśmy się , 
że na terenie obwodu istnieje 257 kóŁ o 
ogólnej ilości czlonków 3890. Ponadto jest 
41 kolo uczni szkól pomszechnych \v licz
b ie 2674 członków. Tydzicll propagando
wy Komitetu przyniósł kwotę 5931 zl 5 
gr. Sumę tę przesl·ano do Komitetu Ol{l~
g.owego. Kola obwodu kaliskiego wplaci-
1y na rzecz tegoi okręgu ogółem 2'9323 zl 
68 gr. W roku ubieglym Komitet obwo
dowy otrzymał na buclon:ę szkół sumę 
2'1500 zł razem 73500 złotych Wybudo
wano 3 szkoły, rozpoczęto budowę 6 szkól. 
W r. b. rozpocznie się budowa 7 dalszych 
szkót powszechnych. W dyskUSji zabie
rali glos p. star. H. Ostaszewfiki, ks. prał. 
Bliziński. insp. norzęcki, J. Jasillski, M. 
Mroczli.owski, A. Nowacki i IV in. Po udzie
leniu absolutorjum przez aklamację wy
brano powtórn ie tcn tiam skład zarządu, a 
mianowIcie: preze6 - Mar. H. Ostaszew
ski, wiceprezes - star. z Turku St. Nożyń
ski, sekretarz - illBp. J. Borzęckl, człon-
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lvd-przemvsłowiec i łapówka 
z polecenia prokuratora Żyda ares~towano 

l{ i e l c e, 17. 2. - W gabineCie na
czelnika finansowego Ubezpieczalni w 
Kielcach zatrzymany zostal przez 
funkcjonarjuszy służby śledczej Moryc 
Goldfarb, właściciel zakładów przemy
słowych "Sitkowieckie Nowiny" pod 
Kielcami, oraz jego buchaltel'. Are
sztowan ie nastąpiło na polecenie pro
kuratora. 

winien Ubezpieczalni poważne sumy, 
usilowal zjednać sobie łapówką, na
czelnika wydziału i w tym celu włoży} 
do leżącej na biurku teczki naczelnika 
większą sumę pieniędzy. Ale ten 
"sprytny" pomysJ nie udał się i naczel
nik zawiadomił dyrektora ubezpie
czalni, który znów pOWiadomił proku
ratora. 

Jedną. z przyczyn aresztowania I 
Goldfarba było usiłowanie przekupie
nia urzędnika. Goldfarb. któl'y był 

Żyda - demoralizatora osadzono w 
więzieniu. 

kowie: dyr .. St. Byczyński. dyr. K. szelc" przy'były z Kalis.za w poszukiwani'li pracy. 
T. Skrętny 1 .T. Stach, Jako zastępcę wy- PowodeJ1l rozpaczliwego kroku była ll~dza. 
brano O. [(a P p!:'t':a. 

&O-letni fubilonsz śpiewaków. Na l.a- Z RYNKU PRACY 
kończenie uroczYBlości 6O-lecia T-wa. Odłożona konferencja. Na O@t~t.njem ze
Śpiew. "Echo" w Łodzi nastąpiJa część braniu je·dno6trolllrlem w ins·pektoracie 
muzyczno - wolmlna. O godz. 15,30 w sald pracy. konferencje ze związkami .przemy
Domu Śpiewaków przy ul 11 Listopada 21 sIu włókienniczego wyz.naczono na 19 bm. 
z udzi·ałem orkie.;;try symfonicznej pod ba- Wczorai inspekto'r pracy zawiadomił o·rga· 
tutą proC. Prosnaka odegrano BaIJadę o nizację włók.niarzy, że ze względów zasad
żołnierzu, "Wschodnią opowieść" i inne. niczyc.}l konrere·ncJa przesuni~ta z'ostanie 
W części dl'u~iej wiecZQ.ru odśpiewa! p. na 20 bm. Ogólnie wśród wlóknu,rz.y sy
Szor arje z opery "Janek", nasŁę.pnie wią- tuacja jest mocno napręż(ma i ~eku.i8, 
zankę melodyj ludowych ode~rała orkie- proklamowania strajków w całym przemy
slra symf. oraz na zakollczenie chór T-wa śle włókienniczym w wypadkU, gdyby ro
wykona! b.mizo h·udną. "EstiudJantinę" kowa'nia nie dal y rezultatu. 
Waldten fela. Na u.r0 2Zy-stościach po· 
wyższych były delegacje w6zys\,kich po- StraJk Ik metalowców. Związek ro·bot'ni-
krewnych stow. śpiewaczych woje\\,ództ. ków przemYB~u metalowego podjął pierw
wa ł:dz, ki!:';go. Nałeży r-aznaczyć, iż Stow, ",r.e ltro.ki ",trajkowe, mianowicie zastraj
"Echo" zo.sLało odznaczone najwyźszem kowali rolbotnicy zatr'ufl1nie!).i w dziale 
uznaniem przez wojewódzkie władze .IJronzowniczym w liczbie Hl<l osób. Zwi~zek 
Stow. Spiew. zazaslugi ,1 pracę p.ołotone .motalowców' postawił warunek, że równo
na polu rozpowszechniania pieśni pol. miernie zbroJnownikami, którzywchodza, 
ski ej . \V godzinach wieczornych w fla- VI' skład związku, podejmie strajk w OIbro
lach "TivoLi" odbył się bankjet dla czlon- nie płac w całym przemyśle metalowym. 
ków i zaproszonych gośc'i, gdzie wygło· O ile prowadzone r·oko·wania nie da<izą 
szono szereg mów oraz odczytano teksty wyniku liczą eię z wybuchem strajku 0-

licznie nadesłanych depesz gratulacyj· .~ólnego w pnemyśle metalo·wym, jeszcze 
nych od stowarzyszeń śpiewaczych z ca- ..... ' bież. tygo'dniu. 
lego kraju. SytuacJa .. poDczoszniclwie. Dwa zwia,· 

NOTUJEMY 
Żydofile łódzcy. Dłuieza no.tatka, zamie· 

szczona we wczorajszym numerze pod po
\\ YŻBzym tytulem winna znaleźć się pod 
kr'onika, Łodzi, a nie. jak ",ję to stało przez 
pomylkę, pod kroniką Kalisza. 

Kontrola dyplomów naukowych. W!a
dze administracyjne zarządziły obecni!:' 
kontrolę dyplomów naukowych, dających 
prawo do noszenia tyLulów naukowych. 
jak np. inżynierów. rlol{torów i t. d. ChQdzi 
o to. że obecnie na terenie Łodzi znajdu
je si ędość dużo osób, które noszą tytuly 
naukowe na zasadzie nienost.l'yfikowanych 
dY'Plomów z czasów Kiereńgzc~yzny. lub 
tet na zasadzie otrzymanych dy.plomów z 
tak zwanych uniwersytetów kOl'et5ponden
c:v-jnych. ktore ~adnych praw naukowych 
nawet w krajach wlasnych nie pOSiadają. 
Osoby używają,ce tytułów naukowych. lub 
też prowadzące przedsiębiorstwa, stano
wiące upl'awni!:'nia (lIs. dyplomowanych, 
pociqg-ane będa do odpowiedzialności. (k) 

UroczysfJŚci ,.. Łodzi ku uczczeniu Ił 
rocznicy koronacli Papieża Piusa XI. W 
niedzielę, 16. b. m. caly świat chrześcijań
ski obchodził uroczyście 14 ... tą roc~nicę ko
ronacji papieża Piusa XI. W ł'Jodzi uro
czystości te rozpoczęl0 odprawiona o god?,. 
10 rano msza św. pontyfikalna, którą. ce
lebrował J. E. ks. biskup lasiJlski, ordy
narju<3Z djecezii lódzkiej, w asyście ks. ks. 
prala tów \:<"rrzykowskiego, Burakowskie
i!0 i Szabelskiego. W nabożeństwie wzi~ll 
udział czlonkowie KapituIy Łódzkiej oraz 
przedstawiciele władz zarządu Akcji Ka
tolickie.i i t. d. 

ŚIYiątyn i ę zapełniły poczty sztandaro
we stoWal'zYBzell chrześciiańsldch, związ
ków zawodowych. cechów rzemieślnicz)'ch 
harcerzy, "So<kołów", organizacyj młodzi e
ży katol.ickiej, kt'ucjaty i t. d. Podczll.9 
nabożeństwa spiewy reli~ijne wykonał 
miejscowy chór oraz chór alumnów Semi
narjum Duchownego pod batuta, prof. Z. 
UIlasa. Nabożel1.stlYÓ zakończone zostało 
uroczystem "Te Deum" poczem J. E. ks. 
biskup Jasiilski udzielił w<3zyetkim zgro
madzonym wiernym błogosJawieJlstwa 
pas terskiego. 

Wieczorem {) godzinie 19 ()dbyla się ku 
uczczeniu 14 rocznicy koronacji Ojca św. 
Piusa XI reprezentacyjna akademja w .sa
li Domu KatoliCkiego przy ul. Gdańskiej 
111. Akademj~. w której wzięli liczny 
udział przedstawiciele władz państwo
wych, wojskowY'ch i samorzadowych oraz 
przedstawiciele stowarzyszeń i organiza
cyj katolickich za ,gaił J. E. ks. biskup W. 
J aBiJlski, pod kreślając znaczenie święta 
koronacji papiesl-:iej. Następnie J. E. ks. 
biskup Ja.;i!'lski ocłczytał treść depe8zy 
gr'atulacyjnej wysIanej z okazJi roc7.lnicy 
koronacji do Ojca Św. Piusa XI, której 
uczet5tnicy wysluchali stojąc. . 

W dalszym ciągu akadem.ii wygłos·zo· 
ny został przez dr. Adama ni1ika refera t 
n. t. , .Papież Pius XI na tle wspólczesne· 
go świat.a". Uroczysta, akademję repre
zentacyjną zakollczyly: solo for:tepianowe 
pwf. B·ul'ano\\·skie.i, "'010 w.iol'onczelowe 
prof. Nagu jewskieg{) oraz występy orkie
str'y Sr.,kolv Rzemiosł i chóru męskiego 
"Lutnia' .. 

OFIARY KRYZYSU 
Śmierć bezrObotnego 1V bramie. W hra

mie domu pony ul. Drewnowskiej 8, zażył 
I\' iększej dozy k w'asu solne,go bezrobotny 
i bezdomny ;!S-letni Franciszek Mugiałek, 

zki z·awodowe przemysłu pończoszniczego 
zwróciły się do inspe.ktora pracy z żąda· 
niem zwołania konferencJi z przemyslow· 
cami w celu zawarcia UJll1'OWV zbiorowej, 
al'l:J.owiem pismo ze zwi~ku przemysło\\'
ców w sprawie be,zpo~rednich rokowali nie 
zOBtalo w oznaczonym terminie uW"lględ
nione. Na odbytem zebraniu pończosznicy 
uchwalili podią.ć straik, o ile przemy&!'ow
cy nie zgodza. się na warunki wysunięie 
przez wbotników. 

KRONIKA GOSPODARCZA 
Przet.arg. Izba Przem.-Ha·ndl. w Łodzi 

komunikuje, i'i dyr. o'kr. I<o'Ie-i PaI'i.stwo· 
wY'ch w Po·znaniy oglQsila przetang pu
bHczny na szyCie mundurów i czapek na 
dzie,ń 6 marca 1936 r. Szcze.góly orzetargu 
ogtoszono IV Monitorze POltSki Nr. 2<J z dnia 
5. H. 1930 r . 

JUDAICA 
Naturalnie, :tydzf. Straż graniczna zli

kwidol .... ala rozgalęzioną Bzajkę przemyt
niczą żydowskich kupców. Przed kilku 
dniami zatrzymano transport jedwabiu 
przemyconego z zagranicy w ilości okolo 
500 kg. Transport wieźli znani przemyt
nicy Szmul Prim i Benoch Zelkowicz, o
baj z Osady Boleslo. wiec. Dochodzenia dal
sze ustaliły, że na czele sza.jki sta·J kupiec 
Jakób Sienicer z u~. Chłodnej 18 i 11 in
nych kupców i przem~'słowców z Warsza
wy. Przemytnicy od dłuższego już czasu 
prowadzili swe machinacje i przemycony 
towar zużywali dla własnej produkcji. 
Sienicera. Prinza i Zelkowicza arseztowa
.no. Zatrzymani zostali równie1; pozostali 
czlonkowie szajki. z Warszawy. 

Y. M. C. A. l :tydzf. Swego czasu wiele 
wrzawy w Łodzi wywo.la!o rozporządzenie 

.zarządu Dolskiej Y. M. C. A. w Łodzi, za
hraJUiaiąc~ Żydom korzystania z sal, przy
rz8,Jdów 'Dl\'walni i wo·góle z gmachu in
stytucji. Zdawałoby się że Y. M. C. A. twar
GO będzie stała przy /Swoim s,ta·tucie i regu· 
laminach i z Żydami nie będzie się bra
tllĆ. Tymczasem tak nie jest. bO'wiem do
stawca koksu do ogrzewąnia gmachu jest 
.tydo'wl3ka fil'ma węglowa "Konsorcjum". 
Czyrilbv dyrektor Jód:<:kiej Y. M. C. A. nie 
znał Dolskich fimn węglowych, w których 
mógbby się zaopatrywać w koks? S.~UQ;y:my 
adresami firm chrześcijański ch: W. Wroń
ski (ul. RO'kicińska), Gie6che SP. a'ke. (ul. 
Srelbrzyńska), Węglobl'ok (ul. Zagajnika· 
wal, Gazownie Miejs1!:ie (ul. Targowa) i 
inne. 

:tyd,owskle wyżymaczkL ROIbotnicze 
dzielni'ce Ło{],zi odwiedz·ane 138, w ostatnich 
czasa.ch przez HCflnvch akwizytorów i 
przedfJ'k'\ wicieli, którzy robotnikom propo· 
nuja, na "dogodnych" warunkach nabycie 
wyżymaczek. Akwizytorzy ci, którzy re· 
krutuJą się p·rzeważlTlie ~ Polaków, prze
konywuja, reflektantów o chrześcijanskiem 
pochodrz.eniu sprzedawnych wy t,Y'illa czc.k 
prze~ co zdobywają sobie zaufanie kup'liją
c.Ych. Okazuję się jednak, że wyżymaczki 
te są. pochodzenia żydówskiego, o czem 
dopiero przy wpłacaniu pierwszej raty . 
nabywca p'rzekonywuje się na miejs·cu. 
Aby dać możność zorjelTlto·wania się prz)' 
kupnie wyż}"maozek, wyjaśniamy, że fi1"llly 
.,Wr~nger Ma:nuiacture Compagne "Veri
tas" ul. Kilińskiego 57, właś·c. C. Klajner
man (akwiz,yto-r Stan. Banasiak) ... Wringer 
Manufac1ure CQ!ffipag-ne .,Łącznik·' Iv·la śc. 
Zba'!' ul. WMczańs'ka 2~ oraz. Brakong 
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Wringer Manufacture ralls Inches "Ma .. 
damme Jeane<tte" ul. Wólczańsl_a 27 wła,Śe. 
Maks Zbar (ak wiz. Owczarek) - S8, t y
dO·"'''Bkie. 

Na sreb'rnym, ekranie 

Dzień wielkiej przy'gody 
Kino "Corso" . 

Polskie wytwórnie tak systematycznie 
karmią nas najprzerażliwszemi szmirami. 
że wre8zcie każdy polski film już zgóry 
przyjmujemy bardzo krytycznie. Najkry~ 
tyczniejszy jednak widz nie może odmó
wić temu filmowi Lajtesa (n. 1. "Lajtes" 
jest tylko niefortunnie brzmiącym pseu
donimem - jest to katolik i aryjczyk) 
wysokich walorów. Naprawdę jest to 
obraz na europejskim poziomie i wznowie
nie jeg.o na ekranie- "Corsa" naleźy uznać 
za bardzo dobre posunięcie - tern sym
patyczniejsze, że dochód przeznaczony zo
stal na rzecz III Drużyny Harcerskie.i. 

Jako pierwszy (i ostatni narazie) dobry 
polski · ~ilm "DzieI'i. wielkiej przygody" za
sługuje na szersze omówienie - niestety 
brak na to miejsca... Gra zawodowych 
artystów dobra, jednak o wiele lepiej za
grali debiutanci l Przedewszystkiem Ję~ 
drzej Fl'anczysty, w roli górala - przemyt • . 
nika by1 wprost wspaniały. Doskonale 
również wypadli wszyscy chł,opcy, nawet 
statystujące drużyny harcerzy. Reżyserja 
na bardzo wysokim poziomie. Zarówno 
sceny zbiorowe, jak i indy"widualne opra
cowane zostały bez zarzutu - ogólny 
montaż świetny. W rezultacie akcja ży
wa, wyrazista i mimo skomplikowania, 
jasna. Żadnej gmatwanJi.ny, dramatyczne 
napięcie stale rosnące, ani jednej nudnej 
dlużyzny. Zdjęcia pierwszorzędne i to 
nietyl1>:o pIain - airy, lecz i wnętrza (czego 
w dorobkupolskiogo filmu prawie si~ nie 
spotyJ,a). Co najwa·żniejsze, reallizatorzy 
nie przeciągnęli struny patrjotycznej-" 
film nie jest mdły, jak inne .polskie filmy. 
Dzięki temu umiarowi oglądamy całość 
mocną, i naturalną. R,az j,eszcze warto 
podkreślić grę Franczystego, który mając 
najtrudniejszą rolę łatwo mógł wpaść 'Ił 
niesmaczną przesadę, a j.ednak wyczuł, 
,.jak to powinno być naprawdę". Jeżeli 
tego artysty nie ze.psują rO'Zmaici Szaro
Szapiro. będziemy mieli pierwszego praw
dziwego artystę filmowego. Jedyna scena., 
,która budzi pewne wątpliwości, to bójka. 
IV piwnicy - dwóch malych chł.opców ki· 
szoną kapustą nie pobiJe silnego draba ... 
No, ale jeden błąd może zdarzyć się każ
demu. Kto nie widział jeszcze tego filmu. 
bezwzględnie powinien teraz to "odrobić". 

(Na melodję "Krakowiaka"). 

Teraz w Partenklrchen 
Śliz"a się świat caly 
śmi"a Duńczyk, Norweg 
I JapoDczyk mały. 

Anglik flegmatyczny, 
Francuz krotochwllny 
I Yankes zamorski 
Dolarami silny. 

Nam Polakom Jednak 
Trochę zrzędły miny, 
No .• bo mamy nici 
Z całej ślizganiny. 

Polak, jak to mówią 
Jest mądry -po szkodzie 
A sojusz z Niemcaml 
To zamki na lodzie. 

"Forsy" ani mm, mru 
Z tranzytem coś krucho 
Szepczą sobie wszyscy 
Już o tem na ucho. 

Niemiec z lej przyczyny 
Jest bardzo ochoczy 
I sypie nam śniegiem 
W Partenkirchen w oczy. 

Chociaż Beck rozkosznie 
Chyli się w umizgach 
Niemiec nas bez przerwy 
Jak "Ślizgał" tak "ślizga". 

m-t 

Kadi. 

SPDRT 
Mistrzostwa młodzików w boksie. W 

dniu dz,isiej.szym w sali Filharmonii roz
poczynają się mjstrzOl3twa mIodzików w 
boksie, przyczem zgłoezonych zostało 
przeszlo 60 zawodników wBHstkich · klu
bów okr~gu. Pierwszego dn'ia odb~dzie 
Się 13 walk: Spol.kania odbywać się będą 
w.e .wszystklch wagach , gdyż nawet w cię-ż
kle] zglo.szono trzech zawodników. !\fi
strzostw.a juniorów w Łodzi odbędą się 
poraz Plerwszy. przyczem finaliści b~dą 
dopuszczeni do indywidua.lnych mi
<3trzostw okręgu, które wyznaczone są na. 
mle~ląc .n~a:zec. Ze względu na liczny 
udZIał plęsclarzy i to już częściowo zaa
w.ansowanych, walki zapowiadają się 
llIezw~kle interl'sująco i należy spodzie
wać S.lę nowych talentów, które w przy
SZ!OŚ~I m?·gą za"ilić wyhitnie szeregi 
łÓclzl(Jch pięściarzy. Ze względów pro~ 
~andowych. L. O. Z. B., który jest organl
zatol'em mlstrlOS~W tlOBtanowH o,bniżyć 
bilety wstępu. 



Niefortunna obrona 
Pod tym tytułem Katolicka Agen

cja Prasowa pisze: 

W komisji oświatowej Senatu przy 
okazj i debaty nad budżetem minister
stwa W. R. i O. P . zabrał głos senator 
Janusz Radziwiłł, dotykając w swem 
przemówieniu również spraw kościel
nych i nauki religji w szkołach. 

W ustępie mowy księcia Radziwił
ła, zatytułowanym przez "Czas" (14 
b. m.) "W obronie autarrtetu Kościo
ła", czytamy: 

"Już w sprawie zatargu organów 
wlad~y państwowej z biskupem kielec
kim, Łosińskim, wypowiedziałem prze
konanie, że właściwą drogę. byłaby 
zmiana na stanowisku biskupa, a nie 
zastosowanie metody, podrY" 'ającej 
autorytet, reprezentanta Kościoła". 

Wątpliwej wartości jest ta obrona 
autorytetu Kościoła, skoro - jal{ to 
książę Radziwiłł oświadczył gdzioCŚ ko
muś - zaleca "zmianę na stanowisku 
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biskupa" dlatego tylko, że wynikł za
targ z "organami władzy państwowej". 
Książę Radziwiłł, jako katolik, dobrze 
wiedzieć powinien, że biskup katolicki 
nie jest urzQdnikiem administracyj
nym, którego się przenosi dla jakiego
kolwiek powodu, lub bez powodu. Wy
starczy zajrzeć do prawa kanoniczne
go lub podręcznika katechizmu, by 
dowiedzieć się, że biskupi są następca
mi Apostołów, z Boskiego ustanowie
nia sprawującymi rządy nad kościoła
mi i pozostającymi pod zwierzchnic
twem papieży. Dziedzinę stosunków 
między biskupem i władzami pall
stwowemi reguluje konkordat. 

Mówiąc o zatargach na tenmie 
szkolnictwa pomiQdzy nauczyciel
stwem a duchowiellstwem, książę Ra
dziwiłł sprowadził je do nieporozu
mień, wynikających na tle osobistem. 
Bywają i takie wypadki, ale sę. one t~k 
wielkę. rzadkościę., że nie warto byłoby 
niemi zajmować się nawet przez chwi
lę· l{siążę Radziwiłł niewątpliwie 'Zda
je sobie sprawę, że wiatry ze Wscho
du nie omijają naszego nauczyciel
stwa i że trafiają nieraz na podatny 

grunt. Walka z religję. nie odbywa 
się wprost, ale najczęściej przejawia 
się w sposób podstępny: w walce ze 
stowarzyszeniami katolickiemi, z 
praktykami religjinemi, w szkalowa
niu i ośmieszaniu duchowieństwa. Ak
cja wywrotowa uderza dziś na pań
stwo i naród nie wprost, ale idzie ona 
drogą niszczenia najprzód w człowie
ku pierwiastków religijnych i :asad e
tycznych. To o stokroć więcej chodzi, 
niż o przekonania polityczne ':.zy też 
różnice ch~rakterów. 

Książę Radziwiłł mówił również o 
sprawach ograniczenia w szkołach go
dzin nauki religji i o powierzaniu wy
kładów religji osobom nie mającym 
t. zw. misji kanonicznej, t. j. nie upo
ważnionym :'zez władzę kościelną do 
nauczania reli~.ii. Zbagalelizował na
tomiast książę Radziwiłł sprawę upo
sażenia nauczycieli rełigji, kapłanów 
i świeckich, którzy zostali w porówna
niu do nauczycieli innych przedmio
tów upośledzeni i pol\rzywdzeni. 

'V poruszonych przez nas uwagach 
nie chcemy bynajmniej kwestjonować 
dobrych intencyj senatora Radziwiłła, 

._-
' .................. I 

trudno jednak przemówienie jego w 
komisji senac\{iej nazwać obroną. Ko-
ścioła. (KAP) 

Rozwiązanie władz 
hitlerowskich w Szwajcarji 

w i e d e ń. (Tel. w1.) Sz\\ajcarska 
rada związkowa postanowiła rozwiązać 
wszystkie dotychczasowe okręgowe i 
krajowe władze hitlerowskie wśród 
Niemców w Szwajcarji oraz nie dopu
ścić do twol'zenia nowych ugrupowań 
hitlerowskich. 

N.astępca MacDnnalda 
L o n d y n .(Tel. wl.) Angielslti ge

nerał-major Neill Malcolm mianowany 
został przez Ligę Narodów tymczaso
wym komisarzem dla spraw uchodz
ców przy Lidze Narodów. Malcolm 0-
bejmuje stanowisko to po MacDonal
dzie, który ustąpił w końcu roku ub. 
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Mistrz Miedzynarodowego Instytutu Wiedzy 
Tajemnej. uznany jako wszechświatowej sła· 
wy fenomen przy pomocy Medjum .. 'l'AMAH· 
R Y". które jest nieomylne. daje IV tra ns ie 
jasne odpOWiedzi we wszelkich za wi,kłanych 
kwestiach. Widzi na odległość. odnajduje za· 
gi,nione osoby. Daje możność zdobycia m i·łości 
pożądanej osoby. Przepowiada nieoDlylnie 
przeszlość. przyszłość. Opracowuje uoroskopy 
i anaEzy U,afologiczne. :\fedjum zestawia IV 
trans ie pewne wygranej N-ra los6w. podaje 

= WYTWÓRNIA NICI DO SZYCIA ,.MARYNARZ" ,. : \ w najlepszym ruchliwym punkcie miasta Wrześni (ca ,iti 10 ono mieszkańców) przy ul. Poznańskiej nadający. się 
Łódź, W6łczańska 109. : . na każdego rodzaju przedsiębiorst",o handlow7 z mIesz-

Poleca kupcom swoje .l\'yt'O?~ nici nr. 40 i 50 do ,I kaniem jest do wynajęcia od zaraz. Zgłoszem3 uprasza 
szycia na maszynie, nicI nr. 10 do ręcznego : I Komunalna Kasa Oszn~z~~~ności miasta Wrześni. 

~ ag 4313 szycia i nici do fastrygowania. '. '===~================================~==========~' 
~.~~~~.~~,~~~~. . ....................................... . 

gdzie takowe można nabyć. W 35-tej Lotl'rji A 
padło 48 wielkich wYl'!ranych wybr:lnych przez . .&fi". cukierki zdobyly niska ceną J nie· 

zrównaną jakOŚCią po wszech ny rynek 
zbytu. Fabryka Cukrów St. Marecki 
Poznań, ulica św. Woiciecha 28. 

lIfedhlill .. TA:\fAIIRE" oraz wiele wiel1dch 
wygranych na ohligacje Pań -twowe. Pot:ać date urodzenia. własno
rec:rnit' napisane im:e i nazwisko. slan i załączyć kuka wlosów dla 
kontaktu. Na kos·zty pocztoW'e i kant"elaryjne zalaczyć zl 1.- znacz
kami pocztowemi. AdTes: Krak6w Lubicz 22 m. 2. Osohi~te 
przy je ci a corlziennie. nK 52~819 

ng 58i9 

Nagłówkowe słowo (tlulltO) 15 gr06Zy, katde 
dalsze słowo 10 gr06Zy, 5 licz.}) = jedno slowo, 
1, w, z, a ,... kaMa stanowi 1 słowo. Jedno ogło· 
6Z9nie nie moie przekraczać 100 słów, wtem 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Ogł06zenia wśród drobnych: t·lamowy milimetr 30 groszy. 

5 nagłÓWkowych. 

K>. DOMY PARCELElI 

Dom 
kolcmialka W) o~ Id, przy Poznft
niu spnedan, h.b wrdzierżaw'e. 
Oferty Ored~ .. nik. Poznań 

zrl 9', 4tH 

Skład Szewc Dro med. H. ZIOMKOWSKI w dużei. ruchl Wl'j. kościelnpj na wszelki] pracę - ,pecjalność 
wiosce z clIlem urzadzpniem me· męskie .zuka pracy od zaraz .
lllowem. lub be? mebl, spne- ł.:l-sk:. we 7 A'lOsZP 1II a Orerlowmk, 
dam zala:i\. Anlonina l\{j~illczyk. P'-'ZlIull z·1 9S Z'21 

specj alista chorób skórnych 
wen er. i moczopłciowych. 

ł.ódź, 6 Sierpnia 2, tel. 118-33 
przyjmuje 9-12 i 3·9 

ogl8V30 w nIedzielę: 9-12 

Połaiewo zd 98 ono li 
MI • k· b d k l[2'i WOLN~ MIEJSCA yns l u yne _rw 

mies.zkaniPID. m, .. gc, ... do u/'uch(.· o 

mienia mlyna . zamienie młyn Agent-mkasent 

li wod~y wiatrak .. pit'karni~. Zgło- panienki i rozwoziciel z kaucja. 
SPRZEDAtE Sl!:ema Oredow mk, roznan Zgloszenia Fabryka Gi,lz .. N aro· 

Wspólniczkę w !ts 1f.4 dowe". ł.6dź.n~~f411~almana 13. 
chrześcijankę z got6wl,u 5000.- 50 domów, domków Sprzeda domek . 
wZWYŻ do lat 40 poszukuie sa· J o. Panle 
motny dobrze USy. tnowany do po. . arOCln18 pok6j kuchni>. morga ziemi prry 
wiokszenia przedsibbiorslwa trv- I okolicy oraz 25 &,ospodarslw na łt:'<Sie. cena 1;)()() zl. Relewicz. - Panowie lekka praca propagandy 
k ~ C I ' . I ' d . O b J . K'I 'ń Krooinko. poczta l\fo"irnft. wysoki zarobek stała praca. Zldo-otow-ego. e t;natrYillOn)a ny me sPfze a.z. tre a. arocm I I • ng 6389 szenia SuberYllski. l"ódź. ~rar. 
,,,')·kluczony. hwentualm!! w.~61; sklego 2 zd 97 ()()!l szawska 24 _ 2 nil' 6 414 
nlb. - Oferty Orędowmk. Łodz . ::.:. ___ -=~..:::::.; 
.. 555". ng 6 417 D.omek ~ozn~Irl:u ... 23. ROZMAITE __ Człowieka 

I[ .. 2 pokOje kuchIlla, ogrod OlOll k\l\' . ., _ .... k k' 'k d d 
ID <>,parkaniony oka.zyjnie spl·ze. • Ja o lerowlll'~ o grllPY orno· _

" OSOBISTE dam 5.500.- M inta . Pozn.ll Slo- Chrześci)·ańska kl'aż!lych. ka\)CJR bankoWR. Zglo· 
- -9 d 98'1'!fł . . ~zellla Polski Przemysi Kawy. 

neczna ol.. z .' wypożyczalnl.R sukien ślubnych I ' Łódź . Pomorska 23. ng 6 41.'> 
Unieważniam 

dow6d osobisty nr. 3.31 wydany 
przez mal'!i~trat m. Kalisza na 
nazwisko \Vaszaka Stanisława. 

zd $Ii 309 

H . balowych naJclpgantsze fasony - - • ---- --
ur~o~e . Lódź, Limanowskiego 38 .dawniej Agentow 

dodatk6w IFrawlecklch z Lodp ze· Alek~anrlrowska w pralni . domokrążnych cllrześcijan. dobry 
chcą podac oferty ceny go.towko· ng 6 413 zarobek. Zgloszenia Pol~ki Prze. 
we pod zd 98039 Orerlowmk. Po· r ~ mysi. Łódź. Pomorska 23. 
znań. 26. SZUKA POSADY _ nl: 6 418 ____ _ 

Domek - Agentów 
masy-wny. pokój kuchnia, p6. O d Ok do sprzedawani" Pl' wsil;lch na-
morgi ogl'odu j..dOO zł wrze~a gro ni rzedzi !'o!lIiczych oDszukUje .,Żm· 

Poszukuję Glowacki. Kn"i"b. poczta Mo· kawalęr, lat 26 .. o~eznanf wa wo", Lw6\l\ . KIl~zrwicz8 6. 
męża inteligentnegr urzędnika do sina ng 63!!0 rZYW1~lcl\~le kWlac.lars~wJe. sa- ng 5103 
32 lat. Oferty Orędownik. Po- dOWlllCtWH!. zdobnictWie szuka 
znań zd 98 2~~ 17 mórg posady. Oferty Orędowni,k. Po- Panna 

.. atl'U,uQWaI113 masywne znań zd 98 017 sympatycLrla do bufetu. prac do-
Której bez dlugu, Źywy. marlwy. nad mowy ch . utl'zyman:em za·raz po-

pani. serjo my~lącej od 20-:28: 6'Z,?sa 5.000 - Szymal-a, \Vrze<Śnią Szofer _ mechanik trzebna. Z"loszel,la agentILra 
religijnej. oszczedneJ Pt:3c;owtt.eJ Mlloolawska 2. zd 9822/-, ka.waler lat 40. powr6cił z Fran- Oredowni'k8 . Le. zno Karasia 17. 
zal~ży na dobrem malzellstwle. cji szuka odpowiedniej posady. ng 63!)! 
ch.clalaby •• z9:p(>l.nać kavolllera 73 pszennej Najchetniej transporty. motory • 
(slerqtę) 2il. kupca·ga!'tro~oma. zabudowania masywne. a konie. Diesla lub przystąpi jako wsp61. PoszukuJę 
k-atobka bez na logów • . rntellgent- 9 bydla 16.000 wPlaty 6.500.- nik garaże. mniejsze przedsiebior- samotnego ogrodnika na warzywa 
nego. Cel matrymQll;Jalny Dla Szymala. Wr~nia. MilosIa w~ka stwo. Sjuda. Obrzycko. powiat od zaraz z kaucia 100 zł. Folwark 
wspólnego dobra poządana g<r n 2 zd 98 225 szamotuiski. zdg 96 202 Okolewo pow. Poznań. zd 98066 Łówka-wyprawa lub własnoŚĆ . .::.:.r.:....:~. __________ ....:....==...:...:.::..:.::..:. _____ -= ______ .-:.. ________ _ 
Rodzina mile widz~ana. Rzecz 
traktuje poważnie. Oferty moż
liw ie z foto!:"fifjll. kt6rą s ,e 
zl\-raC'a crd siewem honoru Ore-
down ik Poznań zd ~ Ot24. Agen
ci zupelnie wykluC'ze-n;. Najchet-
niei z prowinC'J:·_i:..,. _____ _ 

Wdowa 
lnt 50. I>o".·ia,-a wl~, ne mie6lDk~· 
n ie. s~uka lllPŻa. ~t ala (Jen;;ja lub 
empryta. ()fe ·ty Oreoo\l\-n J, 
Pozna ń zrl !}~"..:.1~2fl::..) _____ _ 

OGÓLNOPO~.&KIE 
eksporcie pols,ki.m: 15.20 prze~ląd 
g'ip.ldowy: 15.30 mu'zyka opere<l
Kowa: 16.00 Ja'adani.n'ka s·tarell:O 

Czwartek. 20 lutc"o. rlOlk>tora - audycja dla rlzieci: 
.. 16.Hi mU'7.yka lekko' 16.45 cala 

'Varszawa - 6.:JO aJUdycja po· Pol.,ka śpiew!: 17.00 o Ramo' 
ra.nna: 12.03 dziennik poludnio-kształceniu - "Umiejetnośćoo' 

Uczciwa Wy: 12.15 rodzina instrumentów lmawaniR życia spolecznego": 
wdowa pl "gil' \')'J~( zamąź ra - po.ranek muzyczny dla mlo- 17.15 baIk; w wyk. or'ki~try ka· 
6tarsze-.<:o ku\' ~k\' a lub bezd:r..iel- ozimy: 13.011 sonata d-mQII Brahm- meral'ne.i: ' 7.50 k .. in,żka i wiPflza 
nego wd',wrR. Oferty Orerlow- ~a: 13.26 chwilka j!OĄpodars·!wa - oo!tadankn: 18.00 re<'ital fOI·te· 
nik, POZ!lMl z,< 98 18~ cJomOwelto: lli.lli wiatl001100ci o .oi anowy: 18:30 film. plaslyka. ar· 

chitekturs: 18.4ł ia,k spedzić 
i,l, ielo: 18.55 llrzyozdabiaOIIDY 
/liedzilby rOOlinlltll'll - ,}()gadan/b: 
19.35 wjadomooei s'portowp: 19.50 
poga.dan,ka aktualna: 20.00 Qui 
pre quo - rok 192.5 - ratlioka· 
baret: 20.45 dzienn!k wieczorny: 
21.00 .. P iotr PlaksiJl" - ,,·Iucho
wisko poetyckie: 21.35 nasze pie· 
śni. 22.00 koncert s:vm fonicznej 
muzyki ]\()Jenderskie.i: 2!l.u5 muzy
ka taneczna. 

... Wyróżnione dyplomem uznania przez Z. O. P. P . --

GAJA 
ekstrakt ' ljonowy w kostkach l słoikach, 

przyprawa do np. Do nabycia Wl wszyst. 

kich sklepach spożywczych. n~ 6009 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
Znak oferty naprzyklad: z 1'8924, n 2745, d 1790 

i t. d.. = 1 słowo. 
Drobne ogłoszenia w dni .powszednie przyjmuje 
się do godz. 10,30, w soboty i dni przedświa,

teczne przyjmuje się do godz. 10,15. 

nI!.' 456415 

KILKA DNI wielka likwidacja wyrob6w 

Centra baterje 
ormalne ł2 gr, sztabowe 30 gr, igły gramofono\\ e głośna 

w opakow. bla.szanym n gr, lampy racljowe szt. 2,75 za
mieniam za dopłatą na nowe. Radjodbiomiki 19 mies. spłat 

Rowery, Patefony i Anody Centrum 100 v. 9,'0. 

poleca 

Centrum - Kamiński 
dg 890 Sta.ry ByDek 13/14 

Humor zagraniczny 

Użytkowanie słonia w lecie. 

(Fliegende Bliitter - Monachjum). S. F. 

Co futro -- to Edmund Ryehter "'- co palto -- to Edmund Rychter - co ubran!e - tv Edmund Rychter, Poznań. O.stró\\ Wielkop. 

ORĘDOWNIK Centrala: Poznań, św. Marcin 70. .P. K. O . .Poznań ~0014\:ł 
Telefony centrali: 40-72, 14-76, 33-07, 44-61. 85-24, 35-25 WYCHODZI CODZIENNIE Z DATĄ 

NA DZIEŃ NASTĘPNY W niedziele, święta i późnym wieczorem: 35-24, 40-72 
Red • .oI[lO<l' odpowiedzialn, Andl'M.l Trełłl • P~_a. - z. _,.uie wiadooao8el I utJ"kuły • m. LOOzi odpawilda Le')n Trella. Lód •. Piotrko_k. 81. - Z. ()IrłOHell.lI , rełt1amy odl)OWlIl\l\ 
A nłon i Lt'~r. iewi('z z Poznania. R~kopi86w niezam6wioo1cb redakcja n.e zwraca. 

Przc(lpla.a ' mies:ecznie przy 7·m :·u w,dll'Tliacb tygodniowo z ()ojbiQrem ." Ige-ntOJ'acb OO'łoszenia i reklamy: Na stron i ł! (1-1 a m owej. 15 \rroszy. na stronie 4-lamowej Dn:y 
• • 2.35 zl. Za odno.szenle do domo odpow.'dopłau. Na pocztach I u lteJton0826w O końcu t~k8.tU redakCYJnego 30 . gr .. na stronie 4-tej fiu ~r. nil 

---;....-- . . . ~tronle 2'p'leJ 60 g~" na strOnie w!ad,Jrno~ci lokalnych lIK) Kr 
mles'ecznie 2.34 zł. kwartalnie 7.01. Pocztl pt'Zyjmuje &am6wienia tylko na od Je<J!l0.lamowego m>/unetra. Ogł.()Sz,:n!H skQmpl;kowane oraz z zastrz!'żen:!'m mielsCII 2(1% 

li wydań ty~odn!owo (bez poniedziałkowego). - Pod opaską w Poll!()tł S.OO zI G wydań tygod· Illłdwyzkl. Urobne ogłoszenia nSJwyzeJ 100 sl6w. N tl'1m 5 nagl6wkowych Idrllk')wanvcb 
niowo. _ Zam6wienia pocztowe nalet, us·koteczniać do 25. katdl'1&'o mies 'lIc, w urzerlllch tlu~to): "I~~o nagl6wk~wl' 15 Ilr. każd!' dlllsze <ł(}wo 10 grl).~zy Za r6żni r!! miedzy lt'.IR":"'m 

a wysoko~cl ~ Ogl;MzellJs. powstalą wskutek matrycowani", wydawnictwo nie ooDow:ada. 
p<>czlol1l'ych hlb wprOflt W centrali Oredow·uika. Ogloszenla są platne zgóry. 

Na.klad i czcionk.i: Druka.rnia Polska SD6łka .\kcyjna. P07Jnań św. Marcin 70. 
W I'lI!Zie W7.padk6w •• powodowm~ Mb ..,.,.." ~6d w zakladzie. strajk6w itp" wydawnictwo nie odpowiaąs za dostarczeni", oitm!.a. I aboneDei Jtłe maja pn.WI domagtnłl life al .. 

dostarczonych numerów lub odszkOllowa nla 



Powieść z angielskiego przez E. L. Bulwera 

- Przesyceni, powiadasz? Aąh! 
Młodość nie przesyca się nigdy; i co do 
mnie, ja nigdy nie doznałem jednej 
ch wili sytości. 

Egipcjanin uśmiechnął się jeszcze, 
lecz tym razem uśmiech jego był tak 
zimny i suchy, że nawet Klaudjusz, 
niezbY't żywę, Qbdarzony wyobraźnią., 
doznał jego wrażenia. Arbaces nic nie 
odpowiedział, lecz po chwili przestan
ku rzekł łagodnym i melanchQlijnym 
głQsem: 

- Zresztą dobrze czynisz, że ko
rzystasz z życia, dopóki ci Qno się u
śmiecha; róża więdnieje szybko, za
pach się ulatnia, a. co do nas, cudz<>
ziemeów, w tym kraju żyją.cych zdala 
od miejsc, gdzie spoczywają. PQpioły 
naszych ojców, jakaż inna kolej nam 
pozostaje prócz rQzkoszy i żalu T Pierw
sza. jest dla ciebie, Qstatni może dla 
nmie. 

Koń~z~c te słowa, obwinął się w 
suknie i oddalił się zwolna. 

- Oddycham lżej - rzekł Klau-
4,iUSL - Naśladuj~ Egipcjan, do uezt 

naszych przypuszczamy niekiedy 
szkielety. Prawdę mówią.c, obecność 
podobnego Egipcjanina. byłaby zdolną. 
zastąpić rolę martwegQ gościa tyle 
właśnie, ile tego PQtrzeba, aby się w 
kwas zamieniły najpiękniejsze jagody 
Fa.lernu. 

.. - Na.dzwyczajny człowiek! - rzekł 
Glaulms z minę, zamyśloną; zdaje się 
być zmarłym dla rozkoszy i zimnym 
na uciechy świata, a jednak jeżeli 
wieść pUbliezna nie kłamie, dom jego 
i serce w wielkiej są. z jego mową. 
sprzeczności. 

- Słychać, że w posępnem jego 
mieszkaniu odprawia się igrzyska nie' 
podobne zgola dOI tych, Jakie się urzą
dza na cześć Ozyrysa. Mówią. nadto, 
iż jest bQgatym. Gdyby to można wcią
gnąć między nas i dać mu poznać po
waby gry w kości! O najszczytniej,'3za 
z rQzkoszy! jesteś zarazem okrOIpną. 
i piękną. 

- COl za natchnienie! - zawolał 
Glaukus, śmiejąc się; - wyrocznia 
przemawia przez usta Klaudjusza. Po 
tym cudzie, jakiegoż jeszcze doznamy? 

Charakter i przymioty Glauka - Zabawy klasyczne 
Niebo szczodrze obdarzyło Glauka 

tl,arami; poosiadał pięknOIść, zdrOIwie, 
talent, świetne urodzenie, serce ogni
ste i poetyczną. duszę. Urodził się w 
Atenach, będą,cych pod władzą. Rzymu. 
Zawładnąwszy wcześnie znakQmitym 
mlłję,tkiem, uległ wrodzonemu mlo
dy~ ludziom zamiłowaniu do podróży 
i czerpał obficie z upajającej czary roz
XQszy, na łQnie świetnych uroczystości 
dworu' cesarskiego. 

Glau~us był Alcibiadesem bez am
bicji Był l.E!m; ezem- -się - łatwo staje 
każdy człowiek, obdarzOlny wyobraź
nią., młodości.ą., mają.tkiem i talentami, 
lęcz pozbawiOlny natehnienia chwały. 
Dom jego w Rzymie był miejscem 
schadzki miłośników sztuk pięknych; 
a snycerze Grecji poczytywali za r02;-

się psa), stanowiło wejście do domu. 
Ponieważ dom nie był tak obszerny, 
aby mógł się dzielić według przyjęte
go zwyczaju na apartament prywatny 
i publiczny, z obu więc stron u wejścia 
znajdowało się pOI jednej izbie, dQsyć 
obszernej i służącej dOI przyjęcia osób 
niższego stopnia, lub nie tyle z panem 
dQmu spoufalonych, aby je można 
przypuścić do udziału w wewnętrz
nych tajemnicach. 

Vestibulum domu Glauka prowa-
. dzUo do atrium; atrium ozdobione by
lo malQwidłami, które Co do wyrazu, 
uczyniłyby zaszczyt nawet Rafaelowi. 
Dziś jes~cze są. one w muzeum neap<>
litańskiem i stanowią. przedmiot po
dziwu ,;nawc0w. 

Z jednej strony atrium małe schody 

Wnętrze domu (z ogrodem) 

lCosz zdobić portyki i exedra Ateńczy
ika. Dom jego w Pompei ... niestety! 
mą.lowidła jegQ dziś już sę, zwiędłe; 
mury ogQłocone z obrazów; PQstradał 
wszy.stkie Qzdoby tak pełne powabów ... 
jednak wzbudził jeszcze powszechny 
zapał, gdy te ozdoby, obrazy, mQzaiki 
po :raz pierwszy znowu się na świat u
kazały. Miłujący namiętnie poezję t 
teatr, które mu przypominały genjusz 
i chwałę jego współziomków, Glaukus 
ozdobił świetne swe mieszkanie PQsą
gami Eschylesa i Homera; antykwa
rjusze, czyniący ze smaku rzemiosło, 
zamienili amatora w artystę, a lubo 
błąd ich został wkrótce sprQstowanym, 
nie przestają przecież nazywać dotąd 
odlwpanegQ dQmu Ateńczyka Glauku
sa "domem poety dramatycznego". 

Dom Glauktl, chociaż jeden z naj
mniejszych, należał jednak do liczby 
tych w których najwięcej podziwiano 
bogactwo i najkosztQwniejsze wykoń
czenie. Długie i wą.skie vestibulum, 
którego mozaikowa pQsadzka. przed
stawiała psa, z owym Z\\'yldym usta
rotytnym napisem; ca.v.ę ~~1l4 .(.sW-z~ 

prowadz~ do izb niewolników, umie
szczonych na piętrze, na którem znaj
dują. się jeszcze dwie małe izby sypial
ne, ozdQbiQne malowidłami, p'rzedsta.
wiającemi PQrwanie Europy, potY'Czkę 
Amazonek etc. 

Stąd wchodzi się do tablinum, u 
któt'ego dwóch końców zawieszone by
ły bogate kobierce z tyryjskiej purpu
ry, podniesione !lo bokach, lecz mo~ą,
ce się spuszczać dowolnie zapomocą. 
stQsownie urządzonych drzwi. Na ścia.
nach malowidło przedstawiałO poetę, 
czytają.cegQ przyjaCiołom swe wiersze, 
a mozaika PQsadzki stanowiła mały 
obraz wytwornej roboty, wyobrażający 
dyrektQra teatru, nauczającego swych 
aktorów. 

Z tego salonu wycho-dziło się do 
peristylu. Pomiędzy siedmiOIma ko
lumnami, zdobiącemi podwórze, wisia
ły festony kwiat,ów. Środek, zs.stęPUją,-j 
ey miejsce ogrodu, był napełniony naj
rzadszemi kwiatami, umieszcz1lnemi 
w marmurowych naczyniach, wspar
tych na podstawach. Z lewej strOlny te
gQ ogródka .wznosiła sit &wi~tyni~ w 

minjaturze, świą.tynia ta, przed kt6rQ, - Bą.dź nam przycllylny, o Bachu.,; 
stoi trójnóg spiżowy, poświęoona była sieI - zawołał Glaukus, zginają.c się z 
domowym bożkom. Lewy bQk kolumny uszanQwaniem przed prześlicznym :po
zawierał dwa małe cubicula czyli izby są.giem bożka, umieszczonym w śroo'" 
sypialne; na praWQ był tricIinjum, w ku stołu, którego rogi zajmowały do
którem znajdowali się ~grQmadzeni w mowe bożki i solniczki. Goście powtc>. 
tej chwili go,ście. rzyli mQdlitwę, poczem rozlaniem wi-

Triclinjum otwierało si~ na ogród, I na na. stół rozpoczęli zwykłą. libację· 
napełniony czarującą. wonią.. Około Po skończeniu tej ceremonji, bi&
stolu z drzewa, citrus, okrytego świet- siadnicy położyli się .na ł61,kach i uczta 
nym jak zwie;rciadło polorem, i zlek- się rQzpoczęła. 
ka ozdQbionego &rebrnemi arabeska- - Niech ta. czara. ~zle dla mnl. 

Wnętrze pokoju jada.lnego w cWmu Glauka. 

mi', stały trzy łóżka, więcej używane · 
w Pompei, niż półQkrągłe stołki, które 
od niejakiego czasu stały się modnemi 
w Rzymie. Na tych łóżkach ze 'spiżu.._ 
ozdQbionych kosztowniejszemi krusz
cami, leżały okryte bogatern oszy
ciem poduszki. 

- Przyznać należy - rzekł edyl 
Pansa - że chociaż dom twój nie jest 
większy od igielnika, jest jednak 
prawdziwym klejnotem w swym ro
dzaju. 

- Pochwała Pansy w podobnym 
przedmiOCie jest prawdziwie nieoce
niona - rzekł ro-ważnie Klaudjusz. 

W tej chwili ··:.lkazali się niewQlni
cy, niosąc na tacy wstępne potrawy 
uczty; '. Pomiędzy sałatami, okrytemi 
pianką, serdelami i jajami, były pou
stawiane małe czary z winem, w któ
rem rozpuszczonQ trochę miodu. Gdy 
danie tQ postawionQ na stOIle, każde
mu z pięclU gości młodzi niewolnicy 
PQdawali małe naczynia srehrne, na
pełnione wonnę, wodą i serwety, oszy
te frendzlą z purpury. Lecz edyl z prze
sadą. wyjął z za tuniki własną. ' serwe
tę i obcierał nią. palce z miną człQwie
ka, usiłującego wywołać podziw .. 

- Wspaniała ta mappa - rzekł 
Klaudjusz - frendzla jej tak jest sze-
roka, jak pas. . 

- Drobnostka, kochany Klaudju
szu, drobnostka. Mówiono mi, że o-szy
cie to jest w najlepszym smaku rzym
skim; lecz Glaukus"'na tych rzeczach 
lepiej siQ zna ode mnie. 

osŁatnią" jeżeli wino t"o nIe Jeet na.}.. 
lepsze, jakie piłem w Pompei - rzekł 
młQdy Sallustjusz, wypróżniają.c pr%y
niesiony pT'ze~ podczaszego cyathU8, 
podczas gdy niewolnicy, &J)TZQ.tnłł 
szy pi~wsze danie, zastawiali P<ltraw1 
pożywniejsze. 

- Przynieście amforę, - rzekł 
Glaukus - i odczytajcie datę jej i ga.
tunek. 

NiewQlnik ,pospieszył uprzedzić go-
śd, że według napisu, wino było z; 
Chio i miało pięćdziesiąt lat. 

- Kiedy będziemy mieć zapowie
dzianą. walkę zwierząt? - zapytał 
Klaudjusz Pansy. 

- Zapowiedziano ją. na połow~ 
sierpnia - odpowiedział Pan sa - na
zajutrz po uroczystościach Wulkana., 
Mamy mieć w tern zda.rzeniu nader 
miłego młodego lwa. 

- Kogo ,przeznaczono mu do poża.r'~ 
cia? - spytał dalej Klaudjusz - W 
tej chwili jest niedQst.atek zbrodnia
rzy. Mnie się zdaje, Pan>SQ, że tym ra
zem zmuszony będziesz P<lświęcić dla 
lwa niewinnego. 

- Wyznam ci, że od niejaki~go 
czasu głęboko się nad tern zastana
wiam - odpowiedział edyl z wielkQ. 
powagą·. - SromQtne to' prawo, które 
zabrania nam dawać na pożarcie 
zwierząt własnych naszych niewolni
ków. I 

- Tak się nie -działo za dawnych 
ozasów - odrzekł SallustjlliSZ. i 

(Cią,g dalszy nastąpi). ' , . 



Piekność nie zawsze rz nosi SICZ · ci 
Tajemnicza śmierć rumuńskiej "królowej piekności" - Historja złotowłosej baskijki 

Obecnie minęła jut nieco moda obiera
nia królowych piękności, niemniej jednak 
podczas wszechświatowej wystawy w Bru
kseli w roku 1935, dokonano tam jeBzcze 
'll3.Z wyboru najpiękniejszej kobiety, której 
przysługiwał tytuł "miss Europy". Tytuł 
ten zdobyła urocza Rumunka. Narazie jed. 
!DJak niewiadomo, jak laureatka zamierza 
pokierować SWą dalSZą karjerę. Na->gół 
trzeba powiedzieć, te wawrzyny przyznane 
za urodę, nie przynoszą kobietom SlZczęścia. 

Jak doniosły gazety zagra.nicvne, kilka
D18.ście dni tern u, 

był najozęściej prr.yczy'ną nieporozumień I ne Bukcesy. Jej delikatna., bia:ło-rMowa I wszystko niedługtO cieszyła się swojem: 
rodzinnych. cera, subtelne rysy i płowe, olbrzymie wło- szczęściem i powodzeniem. 

\Vre-szcie dziewczyna miała dosyć tego sy sprawiały, że Nie mogą.c ~nieść klimatu Ameryki Po-! 
i zgodziła się przyjąć engagement do Ar- ludzie szaleli Za nią. łudniowej zachorowała na :M()Śliwą go-
gent)"lly. Tam odn-osiła również niestycha- Za.rabia~a kolosalne sumy, ale mimo rączkę i zmarła. 

l(obiely Są jak kwialy 
Hollywood ogarnął nowy szał 

zmarła w tragicznych warunkach. Jed-
na właśnie Ze słYJlDych kr6lowych I No'wa zaba.wa, a raczej nowy szał ogar-

pięknoścL ns.! Holl-ywood. 
Rumunka, Tita Critescu. W dniu krytycz- ZjawiJ się tam artysta. kiórv przyjął 
nym, pokojówka hotelowa, napróżno do- imię słynnego perskie.go poety z. przed 
bijała. SJę do numeru zajętego przez królo- ośmiuset la't, Omara Chajjama. 

każda kobieta odpowiada Jakiemuś 
kwiatowi 

zgodnie z tern powiinna si~ ulb i eora..ć. 

mowi za określenie Ich kwjatoW'8080 typu. 
NwrMie zdecydawal przynaledJno6ć klV'ia-

tc.wą naa>tępują.cych gwiazd: 
Greta Garbo - lilja wodna. 
Merle Oberon - dzika różyczlka. 
Katherina Hepburn - mak. 
Marion Davies - irys. wę piękności. Kiedy wreszcie ()tworzyła Ten nowoczesny poeta . rysownik zaj· 

drzwi, ze zdurnieniem zobaczyła, że Tita, muje się szkicowaniem kostjumów dla 
leży na dywanie. Jak się okazało, "miss gwiaz,d elnanu i głoBi, iż 

Byla kiedyś taka bardzo niem3,idra 
plOBenka, której refren brzmiał: "Kobiety 
są, jak kwiaty ... " Otóż "gwiaz.dy" ekra
nu wzięły tę piosenlkę na serjo i płac!\, 
s>pore sumy sprytnemu Omarowi Chajja· 

Rumunj~' nie żył~ a leżąca o~k tubka z ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
proszka.mi nasennemi, świadczyła () samo-

Dolores CaeteHo - fte.ncjaTIa.. 
Joan Crawf()rd - orchideja. 
Anna Sten - bl:8!watek. 
Ta.k OIkreśla je poeta-rysQlW1llik. Poezj.,a. 

ma swo.ie prawa.. Dlatego ją stworz~li 
ludzie bo nie umieloi ma rozum poWJe
dzieć 'w trze7iwych słowach tego., co mieli 
do powiedzeni!\.. Porównanie poetyckie 
zastępuje dwoma soo'Wami cały traikof.at 
i tłumaczy myŚl jaśniej n~ rOZUJIJ?ony wy
kład. 

bójstwie przez zatrucie. 

Cóż mogło zmusić piękną, młodą kobietę. 

której los przyniósł oprócz urody jeszcze 
klejnoty i futra, oraz wspaniałe gaże, jakie 
proponowali jej dyrektorzy varietes i re
wi, w których występowala, do tego kNIi:U? 
Smierć dziewczyny mimo wszelkich pozo
rów samobójst\va, pozostaje jednak taj~m· 
nicą, a nie brak jest nawet podej.rzeń , że 
ma tu miejsce mo'rd polityczny, gdyż na 
trumnie jej złożono olbrzymi purpurowy 
wieniec - dar partji komunistycznej ru
muńskiej. 

Oczywiście, że wywołało to zl'Ozumil.lłą 
sensację, która jednak została wyjaśniona, 
gdy t jak się okazał,o, Tita 

była córką przywódcy partji komuni-
stycznej Critescu. 

W każdym razie jednak jej zgon pozostał 
nioodkrytą tajemnicą i zdaje się, te już 
:nikt nigdy się nie dowie przyczyn tragicz
nego kOJka dziewczyny. 

Może to dziwne, ale tak się zawsze dzie
je, że właśnie te wszys tkie dziewczęta, do 
których los się uśmiecha, wyróżniając je 
z pośród ty::; iąca innych pięlmych. kOJirzą 
przeważnie tragicznie. Są to prawdziwe nie
lic:me wyjątki, jak np. słynna z urody Gre
czynka, palnna Diplaroku, która była mic3S 
Europy w roku 1930, a następnie poślubiw
szy pewnego bardz,o zamożnego Fra'ncllza, 
stała się jedną znajelegantszych PaTyża
nek. 

Powil"óćmy jednak do początku historji 
królowych piękności. Otót 

moda wybierania najpiękniejszej datu
Je się jeszcze z okresu przedwojennego. 

Pierwsrzy taki konkurs urządzony został 
we Francji przez jeden z dzienników aku
r ·at przed samym wybuchem woj'ny. Kan-
dydatld miały nadsyłać fotograf je, a po
nieważ jak wiadomo sztuka f-otograficzna 
8tał'a jeszcze na niższym poziomie niż obec
nie, więc trudno było nieraz na podstawie 
brzydkiej f-otografji wywnioskować o uro
dzie kandydatki. 

I wtedy to wl"śnie śliczna, złotowłosa 
baoSkijka., nazwiskiem Ag<nes Souret, po 
przecz)"t,aTIiu dzieIllnika, posłała swoją fo
tografję, na której uwiecznioOiIJa była. 

Jako mała dziewczynka w stroju 
komunJantkl, 

i 'Ilapisał1a zabawny list z zapytamiem, czy 
może mieć szanse uczes-tniczenia w kon
kursie. Redaktor czasopisma, ubawiony 
oryginal·nym listem 16-letniej dziewczyny, 
która przysłała swoją dziecinną fotografję, 
zaprosił ją, aby przy jechała do Paryżll i 
wzięla udział w konkursie. I cóż się oka· 
zało. 

OtM śliczna, jasnowłosa Agnes Souret, 
o wielkich zdziwionych oczach, Agnes nie
śmiaJ.a i niewinna dziewczyna z prowincji 

została 600-tysiącami głosów obwOłała 

najpiękniejszą dziewczyną FrancjI. 

OczYlviście, że odrazu zaczęła .się edu
kacja malej prowincjantki. DZH~WCZY~l! 
uczono prawidłowo mówić, dopełm8!no Jej 
wykształcenia. uczono ją ruszać się i tań
czyć i oczywiście, że nie brakl,o ze wszyst
kich stron propozycYj, aby zechciała spró
bować swoich sil na Bcenie. Były również 
ł złoszenia z zagranicy, propo-nowa:no jej 
występy i olśniewające kontrakty w Ame
ryce i innych krajach. Ale mała Agnes 
bala się opuścić ojczyznę i Wll'eS1Zcie zde
cydowala się wystąpić w "Folies B8l'geores". 

Występy jei w "Folles Bergeres" clesZ}'1J 
się szalonem powodzeniem. 

Jednocześnie Agnes przeżywała niesłycha
ną tragedję. l\Iatka jej, jeszcze młolfa i pt'ł
na urody kobieta, doznawała uczucia nie
słychanej zazdrości. Numer programu w 
"Folies BergeTes", w którym Agnes uka
zywa!a się pr8lwie naga 

w olbrzy.wm, koszu kwlat6w 

Ona naprawdę nie 
zna lęku. ~liano
wicie tancerka 
paryska Irys Kir
kwhite, mimo 
obecnie Oć3trej zi· 
my, na zawrotnej 
wyc3okośCl wie
ty Eiffla odbywa 
codziennie swój 
z~rkły ~rening. 

Bo ludzie nie żyją samym rozumem. 
Nie chcą tyć samym rozumem. Po<równ.a
nie poetyckie wydobY'wa w naBzyoo pOJ~
ciach te nieuchwytne' zalety, jakie por z y
wią,zu.iemy do pewnych nas-zych pojęć. o 
sma'kach. zapachach i tym podobnych me
wypowiedzialnych rzeczach. 

Jest na Ś'wiecie wiele fa.brY'k wód lecz
niczych, ale tadna nie połlrafi tast3,ipi~ 
prawd.dwej oryginalnej wody lecZiTIiczeJ, 
otrzymywanej u źródła kąpieliSka. Che
micy fabryczni znaje, kaMa, setna, ~ra.ma, 
zawartego w wodz.ie OO'ygimalmej, a.le wi
dać te nie znaja, t&go ta hmpniczeSl;o łą.ozni
ka 'CZy dodatku. który nadaje wodzie jej 
cuodo~'na, siJię. To samo z poezją.. Budu
je. ją ze słów talk Jak prozę. Alt' jest w 
niej coś ni euoo'W)"tnego, 00 nas zadowa
la i unosi. 

WiE!'c kiedy Omar Chajj8.IID Z'orzed wie
ków ośmiu C'LY też nowoczesny powiada. 
nam: 

"ta kobieta - to lest mak-, 
oroozumiemy go lepiej, ni,t gdyby ~rał S1~ 
v, vttumaczyć, że Katherine Heplbul'lIl upaja. 
tajonym swym wpły,,·em. choć wNląda ])O

zornie pospolicie. 
Nie ulega wąst~11woeci, te o!'Zeezenia 

tl:' nie we wszvs-tkiob wYlpad'kaeh łlęd9, 
przyjęte jednogłośnie Zapewne niejeden 
poeta u jory: y IV tej samej t'Warzy iooy pier
'ń iastek. który go zajmie. Ale Ho-lllywood 
się bawi. 

Mężczyźni! Słrzeż,ie się blondvnek Jak z tego wynika, uspooobienie blondy
nek jest bardziej nieopanowaTIe, więkSlZ0ŚĆ 
z nich cierpi na hioSterję, są wybuch()lwe, 
przytem metody dzialamia ich sa, mniej -w-y
bredne. Lel~arz am,eryT.-ański twi,erdzi, ~e sq one bm"dziej niebez

piec-wt.e ni~ brunetki Dr. Hollyday, kończąc swoje dzieło, do
daje znamienną uwagę: "Mężczyźni, mrzet
cie się blondynek!" Nietylko na ekra,nach srebrnych, ale i 

w życiu oodziennem, :nawet tu, u nas w 
POlece, ~zpowszechnione jest zdanie, że 
"mężczyini wola, blondynki". 

Część z pośród pań wierzyła i wierzy 
tym opowieściom, tleniąc sobie włosy, dą
żąc do całkowitego "zrobienia" się ma blOOl
dymkę, aby łat wiej podbijać serce płci 
brzydkiej, 

Posłuchajmy jednak, co o bl<>'Ildynkach 
mówi amerykańSki lekarz psychjatl'8., dr. 
Hollyday. 

Ostatnio drr. Hollyday, strule praktykujl\
cy w wielkiej klinice psychjatrycznej w No
wym Jorku, wydał książkę, naukowo trak
tująca, o wpływie koloru wlosów na cha
rakter c~lowieka. 

Na podstawie własnego dług-oletniego 
doświadczenia i p.rowadzonych przez kli
nikę psychjatryczną statystyk, dr. Holly
day stwierdza, że wbrew do.tychc:mł&owym 
mniemaniom, blondynki są znacznie nie
bezpieczniojsze od brunetek. 

Bl-ondynki - zdaniem autora - nie za
sługują zupelnie na miano jasn<>włosych 
anio-łów, pozbawionych temperameatu, 
zimnych i opa:nowanych. 

Z pośród zbadanych wypadków mor
derstw i samobójstw na tle milas.nem., po-

czy WIECIE, 2E ••• 
W W8Il'szawie śmiertel~ć dzieci jest 

niesłychanie duża? Miancwicie na 1000 
żywo urodzonych dzieci umiera w War
szawie w pierwszym roku życia 12,2; pod
czas gdy w Amsterdamie 3,6; w Londynie 
6,2; w Wiedniu i w Berlinie po 7; w Rzymie 
7,7; w Paxyżu 8,5. 

Prozyczyną główną wysokiej śmiertelno
ści dzieci w W·a·rszawie Sl\ braki mieszka
niowe OII'az duża niedba.lt06ć pod względem 
higjenicznym. 

pelmionych przez kobiety, zg6rą 72 procent 
bohaterkami były blondynki. 

Małpa też może byt 
platvnową blondynką' 

Ogród Zoologiczny nowojorskiego Cen- p.owatnia ją do zajmowania wybitnego :>ta
brai - Parku szczyci się jedynym w sWuim nowiska wśród wspólplemienniczek i do 
rodzaju okazem platynow-o - blond uw!-o- hołdów dwunogiej public~ności. "Alice" 
sionej małpy. "Alice", tak się bowiem nazy- jest bardzo 1'7.adldmokazem albinosa, nie
wa ta blondynka ma.lpiego rodu, pochndzi widzirunym do,tychczas w żadnym ogrOdzie 
z poludniowo - amerykańskiej dżung!i, roologicznym. Pomimo ogromnej różnicy 
skąd przed kilku miesiącami przywiezi~no klimatu i otoczenia w rodzinnej jej dżun
ją i osadzono w klatce północnej metrcpo- gli a obecnego miejsca zamieszkrunia, "Ali
lji. Alice zachowuje się bardzo poważnie i ce" czuje się znakomicie, wygląda zdrowo 
ok8lZuje wiele inteligencji małpiej. Na po- i nie okazuje zbyt wiele tęsknoty do daw
dziwiające ją tłumy publiczności spogląda nego życia na swobo.dzie. Zarząd Ogrodu 
wzrokiem pełnym pobłaża.nia i gOdnośct.1 Zoo[lQgiczncgo dokłada też wszelkich 8ta
Można przypuszcżać, że jest przekonana, iż rań, aby niezwykłej pensjonarjus'lce było 
niezwykly w malpim świecie kolor jej u- jak najlepiej. 

Samoloty pOŚCigowe uzbrojone w armaty 
Rozwój broni lotniC1:ej, W%rost ,szybko

ści sa.molotów, silne uzbrojenie samolo
tów bombardujących - zmusiły sfery lot
ni~e do zainteresowania 'się konieczno
ści!\, wzmocnienia si ly ognia samol~tów 
!pościgowych. Przeważnie jednak ograni
czono si~ do wbudowywania nawet kilku 
karabinów maa>zynowych w różnej pozy
cji., lecz nie odpowiadało to uzbrojenie ro
snącym potrzebom. Odżyła stara myśl 
wbudowania w te samoloty armatek. W 
ten sposób umażli w.ionoby walkę powietu-

ną 'POnad 800 m. 
Pierwsza Franc.ia rozpoczęła ,.. łYm 

kierunku próby, używając 20 mm. armat
ki, fabrykowanej przez szwajcarską firmę 
Berlikon. Samoloty posiadające tę armat
kę, zaopatrzono w 60 naboi. Waga armatkf 
z nabojami waży tyle samo, ile 2 karab iny 
maszynowe 2. odpowiednią amuni cją. Roz
poczęto 'Próby z samolotem zaopatrzonym 
w armatkę tyPU .. Devoitine 510". który 
nadto jest uzbrojony w dwa karabiny ma-
.szynowe. . 




